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POLSKI ZWIĄZEK ŻEGLARSKI 


WARSZAWA PIERACKIEGO 15 


KOMUNIKAT. 


Kursy żeglarskie śródlądowe 


Mi Kursy żeklarckie w użrndku Sródiąsawsts w Au 
stawie na jeziorze Necke: 


si 2 Шшелик dla 28 członków klubów żeglarskie w stoj 
niu żeglarzy śródlądowych od dnia БУШ Шо dnia 23.VI 1938 
r. wedug następującego rezdzielnika organizacyj: 
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a Związku Sirzeleykiegn к 
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bi H turnus Ша 2% uczestników członków kluhów ¿e- 
ślankich w stopniu żeglarzy śródłądowyeh od dniu ТУН 
do dnia ТЭА MAG e. weiłuz nasiępującego rozdziwlnika: 

Ша Związku Harcerstwa Polskiego = 10 miejse 
„Związku Nirzeleckiegu x 
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z terenu 0, К, I 1a 


Da ośrodka śróadoweka przyjmuje sie nezestników 
4 kwalifikucjami żeglarzy Sródladawzeh 


2 Vezesłników na kursy wyznaczą zalnteresaw wne urka 
nizacje posrid swoich człanków wedlug padancze ro, 
dzielnika w punkcie I Mt. a, h. Zgłoszenia kandydatów winn) 
nadesłać omawiane urkanizacje do Polskiego Związku Że 
glarskicgo “Warszawa, ul. Hr. Pierackiego JA do dnia 
NISZA r 
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ai najmniej 16 lat. najwy2ej 32. 
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dY umiejctność płswania (zdalna utrzymi 
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vi eerzus nankuws najmniej w zakresie 4-00 Мих szkoły 
sredniej tub równorzędne: 
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ні plsemnu ilcklaruchu. zabuwiązniącu do honorowej 
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zarzadzeń | tegulaminów oirik, 
W zabawiązanie усини kiwmwyeh іміз stowarzyszeń da 


awritu kosztów za nrzejnzd | pobyt w uśradku w wypadku 


wsdałeńia uczestnika z nśradka ro skutek niepeazestrycganía 
grzepisów i reguluminow uśtudka. 
ji adpis райына stopnia wymaganego na kursi yaz, 


dem zaświsdezenie z klubu lub stowarzyszenia naji 
roczunj ne pwani ігегір w zakresłe 
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4) Harcerze з mładzieś du lat 21 wpłnea pe izh- сем 
беу powyżej 21 lut po 6 zł. nu dodutkewe koszta 
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Obóz przedolimpijski w Jastarni 


W czasie ud I6VI do Ż6VI 1006 r zastaje 
wans obåz urzedatimpijski w Jastarni. Polski Zwłyzek Že- 
zlarski pezepruwndzi w zakończenia tek olusa ututeszną. 
<liminneje dla ustalenia kandydatów ua Өнеріне w Kor 
kurencji „ulimpijek”. 
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DWUTYGODNIK POŚWIĘCONY 
SPRAWOM 


WIOŚLARSTWA 
ŻEGLARSTWA 
PŁYWACTWA 
TURYSTYKI WODNEJ 
JACHTINGU MOTOROWEGO 


W ogniu przygotowań do Olimpjady 


Przygotowujemy się da Igrzysk Olimpijskich. Będzie ta 
trzecia Olimpjada, klóra na wielkim stadjonic olimpijskim 
zobaczy barwy polskie Jako jeden z tych niewielu, którzy 
brali udział w przygutowaniach do Igrzysk VINI Olimpiady 
w Paryżu mogę stwierdzić, że nasze obeene przygotowania 
daleko adbiekują ud poprzednich. W r. 1924 dwanaście 
lat tomu, ani Związek ani Polski Komitet Olimpijski me 
traszczyli siç о to, Јак ı gdzie i na czem przygotowują się 
Olimpijczycy. Poonawiono jedynie rozegrać biegi elimina- 
cyjne i na tem koniec. 

Со się tyczy np. biegu jedynek to wówczas nie wiem, 
слу były w Polsce (глу dobre skify i bieg odbywał się na 
pożyczanych łodziach a uczestnicy eliminacji dosiadali ski- 
Га па kilka, najwyżoj kilkanaście dni przed biegiem. Trzeba 
była bowiem łodzie oszczędzać. Cziery lato potem hyło juz 
dużo lepiej. Ale też w Amsterdamie osiągnęliśmy dużo 
lepsze wynikł, a jeszcze lepicj było w Los Angeles, gdzie 
wybiliśmy się na dabre miejsce wśród wioślarzy colego 
świata. Nawet jednak i wówczas sytuacją była o tyle prost 
szą, łe przygólowanami zajmowały sie raczej poszczególne 
kluby, niż związek jako całość 

Obecnie jest znowu inaczej. Sytuacja ekonomiczna klu- 
hów pogorszyła się tak dalcce, że о angeżowaniu trenerów, 
kupnie łodzi i prowadzeniu ішкісі akcji dażywiunia przez 
poszczególne kluby trudna mówić. W wielkich kluhach jesz- 
czo jakoś кіс lo prowadzi ~ w mnicjszych jednak, które 
ішіде dysponuję dobrymi wiażlarzami -- trudno 
koniec z końcem związać i powoli oczy wszystkiech zwraca- 
Je sie na P, Z. Т. W. Może ze słuchaniem rad i wskazówek 
ze strony PZTW jest nieco gorzej, ale każdy chętnie otrzy- 
małhy jakas subwencję czy pożyczkę, aby jakoś załatać naj- 
pilnicjsze patrzeby. 


Nie ра raz pierwszy zajmuję się W prasie sprawą przy- 
Kotowań olimpijskich wioślarzy. Kilka miesięcy temu apu- 
hlikowałem na łamach „Sportn Wodnego“ listę wioślarzy, 
którzy, ze względu na swoje zeszłoroczne wyniki, zasługują 
na troskliwa apickę w sezonie olimpijskim, przyczem wyra- 
ziłem nadzieję, że wioślarze ci przedewszystkiem sami zra: 
mieja powagę chwili i wezma się energicznie do pracy. Za- 
znaczyłem przytem, że Polski Komitet Olimpijski nie dys- 
nanując tak wielką suma, jakiej wymagałoby przygotowa- 
nie kukudziesięcim wioślarzy, ograniczył swoją sukwencję 
da wspomagania tych, którzy mieli w r. ub. lepsze wyni 

Otwarcie mówiąc lakie postawienie kwestji wywołało 

rozgoryczenie w niektórych klubach. Ze stanowiska 
klubowego oceniając tę sytuację, rozgoryczenie to jest zu- 
penie zrozumiałe i tem przykrzcjszą była sytuacja kapi- 


du: 


lana związkowego, który z racji swego urzędu musiał wiele 
podań o subwencje załatwiać odmownie. 

Jak zapewne wszystkim wiadomo na jesieni został uła- 
żony szczegółowy plan przygalowań olimpijskich. W planie 
tym wyraziliśmy nadzieję, że uda się nam zebrać wszystkich 
lepszych wioślarzy w Warszawie, gdzie hedzie też pracowal 
zuangażowany przy pomocy P, U. W , Feu trener zwiaż- 
kawy, Renliżucja tego planu natrafila jednak na olhrzymia 
trudności. Nie są dziś czasy, w których ten czy ów tak tat= 
wa ryzykowałhy utratę posady, niejednemu trudna hyła n- 
derwać się od swych zajęć, То też praca trenera związko” 
wego sala się hardza trudną, Musi on obecnie odbywać 
dość dalekie podróże, aby zarjeniawuć się со i gdzie możnu 
cze 

Z zadowoleniem muszę przyznać, ze p. Haspel pa kilku 
tygodniach pobylu w Polsce zorientował zupełnie da. 
brze. Zdał sobie sprawę metylko z warlości tych zawodni- 
ków, klńrym miał sposobność się przypatrzeć, ale także 
zrozumiał nastroje, panujące w naszych kluhach i metody 
А 


Praca trenerską w naszych klubach nie należy da łat- 
wych. Wszędzie trafiają się wypadki zacafąnia i niczrozu- 
mienia nowoczesnych metod pracy, W wielu wypadkach na- 
potyka się по podrażnione a ogromnie małostkowe amhl- 
cje, które w osobie trenera widzą. tego, kláry może odebrać 
wielka „sławę” twórcy „świetnych“ азай i wioślarzy. Nie- 
tylko więc kapilan związkowy ale trener zamiast zająć się 
spokojna twórczą pracą — muszą tracić czas j siły na zwal- 
czanie tego obskurontyzmu, który wychodzi w najbardziej 
nieodpowiedniej ku temu chwili. 

Zdawałoby się, że uczucie patrjolyzmu, które przejawia 
się w Рсізес w chwilach groźnych, także i w tym wypadku, 
w przededniu wielkiej a hezkrwawej wojny, pojawi się 
wśrńd wioślarzy. że w tej chwili wszelkie drabiazgowe am- 
bicyjki ustąpie na drugi plan, Ho czyż nie jest wszystko 
jedno Ма poniesie zasługę polskiego sukcesu, gdy barwy 
polskie odniosą zwycięstwa na regatach olimpijskich?! Oso- 
Miście uważam, że kwestja tej właśnie „zasługi“ jest zupał- 
nie drugorzędna, pawiedziałhym nawet padrzędna, że naj- 
ckszą zasługę będa mieli nasi wioślarze, którzy własnemi 
rękoma wywalczą zwycięstwo. Ale niestety nickażdy jest 
tego samego zdania. Nieksżdy ninie się cofnąć do szeregu 
na zwyczajnego żołnierza w chwili, kiedy komu innemu 
pawierzano dowództwo, To jest nosza narodowa wada, któ- 
ra występuje ohcenie w groźnych rozmiarach. 

A przecież sytuacja wymaga skupienia i koni 
Ха dyskutowanie o skuteczność 


enLracji sil. 
jej czy owej metody hę- 
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dzie zawsze czas. Dziś właściwie zapadła już decyzja, wy- 
dana nietylko przez Zarząd P. Z. T. W., ale potwierdzona 
przez Sejmik, jako najwyższą władzę zwięzkowa, potwier- 
dzona przez Komitet Olimpijski. Dziś wszyscy jesteśmy ісі. 
nierzami, którym wypadło walczyć nie przeciw sobie, ale 
ratnię w ramię obok siebie. 

е twierdzę bynajmniej, że niema ludzi nieomylnych, 
nie twierdze, że kapitan sportowy czy trener nie moga się 
sami mylić. Ale klokolwiekby stanał na tem czy owem sta- 
nawisku tak samo mógłby sie mylić. A więc dziś musimy 
się zająć przygotowaniami olimpijskiemi tak, jak zostało 
postanowione. Nie pora na dyskusje i ohjekeje, bo рорго- 
stu піста na lo czasu Trzeba zacisnąć zęby i winsłować 
przedewszystkiem wiasłowy й 

Trener olimpijski p. Haspel rozpoczal swoją pracę od 
skontrolowania łodzi. I wówczas okazała się, że nasze do- 
тпогоѕіе „sławy” wioślarsko-insiruklorskie mają bardzo zni- 
kome pojęcie o uslawieniu łodzi i jej konserwowania. Wy- 
starczy powiedzieć, że nasi mistrzowie Europy wiosłowali 
na nierucjonalnie pogiętych ramionach, skutkiem czego 
znaczna część ich siły пле na marne. Dziś to wszystko 20- 
stało naprawione i ustawione jak się należy. # wyszło na 
jaw, że przy dobrze nastawionym sprzęcie trzeba dobrze po- 
pracować, aby dojść do dakrej formy i dobrego stylu. Ale 
tez szybkość łodzi wzrasta i, co ważniejsze, wzrasla także 
ekonomja wysiłku, Tu trzeba umieć zrozumieć i ocenić 

Niczmiernie żałuję, że zarówno warunki mej pracy za- 
wodowej, jak i przedewszystkiem bodaj, warunki (inanso- 
we nle pozwalaja na zobaczenie tej całej pracy przygolo 
wawczej. Jestem o niej tylko poinformowany droge ko- 
respondencyjną a lą przeciez ше sposó) ocenić formy za 
wodników, 

Jeżcii jednak poruszam te zpruwy to tylko dlatego, oby 
podkreślić te olbrzymie trudności, jakie w swćj pracy na- 
роіукату. Napotykamy na nie wszyscy, ale przecież z tych 
właśnie trudności składa się całe życie. Nie sposób więc 
opuszczać rak, dlatego tylko, że nie mamy miljona zlotych 
w kasie i nie możemy sobie pozwolić па nową 140% i spe- 
cjalnego prywatnego trenera, który tajemniczą droga do- 
prowadziłby nas do mistrzostwa olimpijskiego bez wysiłku 
z naszej strony. 


Dlaczego Oxford 


Wynik legorocznego „meczu“ wioślerskiego na ósemiach 
między uniwersyterami Cambridge i Oxford jest chyba 
wszystkim dobrze znany. Wygrał znowu Gamhridge, choć do 
połowy trasy prowadził Oxford, mojąc przewagę nawet je- 
пеј zgóra długości. Ostatecznie jednak doskonały szlako. 
wy Cambridge Laurie poderwał swa a osadę, klóra w ciągu 
dziesięciu „mocnych” minęła Oxford 1 potem złamała g3 
zupełnie. Ciemnoniebiescy, zunełnie wyczerpani, kończy! 
wyścig o pięć i pół długości styłu. Czas 21:06 bardzo słaby 
(dystans 6,840 gł), lntmaczy się fałalnemi warunkami 
atmosferycznemi i znaczną falą. 

Zwycięstwa tegoroczne osady Cambridge hyła wymaw- 
nym dowodem wyższości jasnoniehieskich nad ¿wymi od- 
wiecznymi rywalami. Dzisiaj sprawa drugiej serji porażek 
Oxfordu nie jest lak prostą jak była dawnie 
2 no trudno, Oxford źle trenował, był słabszy i prze- 
grał, ale w tym roku Oxford przykładał się specjalni 
stawił osadę dużo lepszą, niż w innych latach i.. mima 
wszystko przegri 

Podobnie długiej serii zwycięstw jednej ze slron nie zna 
historia biegu. Trzeba przypomnieć, że do r. 1899 miał 
znaczną przewage Oxford, który zanotował 22 zwycięstwa па 
23 Cambridgeu. Alc od г, 1900 do r. 1936 Camb: 
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m, że ргаса prowadzona w fakich warunkach ogra- 
miczenia 1 wyrzeczenia się jest szalenle trudna, że па każ- 
dym kroku czyha na nas zniechęcenie i apatia, gotowe każ- 
dej chwili zapanować nad nami. Ale nie trzeba zapaminać, 
że nalo jesietmy mężczyznami, ahy łamać sie z temi trud- 
nościami i przezwyciężać je. 

Słyszymy wiele z zagranicy, jak Iam pracuje 
lam pieniędzy idzie na przygotowanie olimpijskie i to 
właśnie najwięcej rozgorycza naszych wioślarzy. Nle chcę 
oni jednak widzieć, że w takiej Anglii nn rząd nie daje 
ani grosza na przygotowanie olimpijskie, że wszystko tam 
jest prowadzone siłam: kluhowami, że w Szwojcarji nie zna 
się instytué i płatnega trenera a jednak oba le kraje tak 
częslo sięgoja pa tytuły mistrzów świata. Absolutnie czę- 
Ścici niż Niemcy, gdzie tyle pieniędzy idzie na przygoto- 
wania olimpijskie. 

Trzcba więc przedewszysikiem zdać sobie sprawę, że ja- 
kakolwiek praca, prowadzona w atmosferze ustawicznego 
narzekania i biadania, w oczekiwaniu na jakiś сый, który 
uwolni паз od zmory braku środków, nie doprowadzi do 
niczego. Że lepiej w takim wypadku dać sobie spokój i od- 
słąpić tę pracę ludziom о silniejszych nerwach i snniej- 
szej woli. 

Nie sam trener + nie samu łódź prowadzi da zwyelęstwa, 
O zwycięstwie decyduje duch sportowy, umbieja i zaciętość 
То też trening prowadzony winien hyć nietylko w tym za- 
kresie, aby nasi wioślarze dobrze wiowowuli, ale także uby 
mieli z tego wiosłowania przyjemność í wiedzieli, "jaka 
trudna czeka ich przeprawa na wodach jeziora Grünau, Mu- 
simy przedewszysikiem w młodzieży naszej szkolić ducha 
walki. Szkalić ją będziemy przedewszysikiem w tym kierun- 
ku, аһу dała sobie wszędzie radę sama, bez ustawicznego 
ogladania się па pomoc skądinąd. Musimy w szeregach olim- 
piiczyków mieć ludzi silnych fizycznie i duchowo. Niema 
miejscu w drużynie olimpijskiej na shisteryzowane stare 
huhy. Jest miejsce tylko dla świadomych trudów walki 
prawdziwych olimpijczyków. 

Wierzę, że nasi wioślarzo docenią t€ właśnie konieczność 
walki i że przed wałka tą nie uchyla się, ale staną do niej 
» wyjdą z niej zwycięska. 


кі мә. 


jeszcze raz przegrał 


żył 24 razy a Oxford tylko 8 razy. Je.zcze wymowniej przed- 
slawia się жйежейе jasnonicbieskich w okresie powajen- 
nym, w którym Oxford wygrał tylko rez (1924) a Cumhridge 
16 razy. Tegoroczne zwycięstwo było Irzynastem z rzędu. 
Cambridge oheenie ma na żwojem koncie 4) zwycięstw, wo- 
bec 40 Oxfordu. 

Dzisiaj oczywiście każdy zastanawia się dlaczega Oxford 
ustawicznie przegrywa. Nieklóre z podawanych motywów 
sa bardzo ciekawe i warlo тајаё iç пісті. Znanym jest 
fakt, że większaść uczniów szkoły w Eton, gdzie przed woj- 
na wioślarstwo stało bardzo wysoko, po ukończeniu szkoły 
udawała się da Oxfordu. Toteż Oxford miał wielki reze 
woar młodzieży, którą nzupelniał swe osady reprezentneyj- 
ne. Z drugicj strony Cambridge miał zawsze przewage 
<zehny, jako większy i mniej ekskluzywny uniwersytet. Do- 
wodem tej łączności między Elon a Oxfordem “езі fakt, iż 
w latach 1861 1898 zwycięstwa Oxfordu w „Bont Race" to- 
warżyszyło zawsze zwycięstwu ósemki Elon w „Ladies Pla- 
le" w Henley. 

Ps wojnie sylaacja się o tyle zmieniła, ze w 
w Elon zaczęło upoduć. Uczniowie Elan zajęli się więcej 
krikietem i w r. bież. zaszedł nienatowany fakt, iż w obydwu 
ósemkach tegorocznego wyścigu nie było апт jednego =4 


larstwa 
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chowanka szkoły Eton. Równocześnie poczęło upadać wio- 
ślarstwo w Oxfordzie a tymczasem młodzież Uumnie gar- 
пеа się do Cambridge i podczas gdy Kolegia Oxfordzkie 
miały i mają dużą truaność w formowaniu swych ósemek 
kolegjalnych, w Cemhridge tej trudności wcale niema. Do 
wyścigów na doganianie, które są główna impreza w ohy- 
dwu uniwersytetach, kolegja oxfordzkie wystawiają najwy- 
żej po trzy ósemki, a w Cambridge każde kolegium wysla 
wia bez trudu 7—8 osad. 

W gre wchodzą także i inne czynniki. Przed laty w Cam- 
bridge pojawił się młody przybysz z Auslralji Steve Falr- 
bairn. Tchneł оп помеко ducha w wioślarstwo Cambridge 
nauczył wioślarzy nietylko wiosłować prościej i łatwiej, ale 
także przekonał ich, że a zwycięstwie nie decyduje jakaś 
styl, ale przedewszystkiem ofiaruy 
W Oxfordzie w nowe metody 


skostniala rutyna с 
i zdu 
nie uwierzono i nie wierzy sie do dziś dnia 

Cambridge przed dwoma laty zdecydowanie przerzucił 
Oxford nie chce o nich słyszeć 


ywczy duch sportowy 


віс do dulek ruchomyci 
Próhowano użyciu specjalnych «шісі, będacych kombinacją 
między dniką stały a ruchoma. ale ostatecznie wrócono w r 
ub. do stałych. W r.bież. zuczęło sie sensacyjnie - Oxford 
ławał na ruchomych dulkuch. Byl to olbrzymi wyłom 
W konserwatyzmie ciemnonicbieskich Ale i tym razem kla 
syezne kanany ortadoksu zwyciężyły а przed ośmiomu (y 
kodniumi Oxford powrócił do stałych dulek. Eksperymenty 


wio 


te mie dały żadnega efektu u jedynie podkopały w osadzi 
Oxfordu wiarę w możliwość zwycięstwa 
W Cambridge 


panawsł mny nastrój. Już w lutym pasia 


dano tam ósemkę, która pobila rekord znanej Irany „Lock 
to Lock" (od śluzy do śluzy). W Oxfordzie przerzucono się 


łayne'o, człon 


do niebywałej skrajności i zaproszono Mr- 
osady Cambridge z lal 1931/42 do trenowania osady repr 
zentacy, 
dziej uchodziłby za curiosum, w dzentelmeńskiej Anglji 
и 
Kilka tygodni ireningu Payne'a розилейу znacznie osad 
Oxfordu. ale gdy starym zwyczaje 
stanowisko to wszedł płk, Gibhon, роле 
okazałości konserwatywny ortodoks. Ofiarą stosunków padl 


nej, Payne zgodził się. Tego rodzaju fakt gdzicin 


A zawsze stuje po st 


słabszego, był on oczywistym. 


п zniesiona (renera í na 


ci} w саће] swej 
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szlakowy Hoppe, który był goracym zwolennikiem „Fair- 
hairmsmu“ 
Po przyby 
Rathbune, który wiosłował w o: 
27. Nie zwrscał on tak wi 
podkreślił lo, со także według Fairbairna jest najwaźniej 
szem, podkreślił konieczność podniesienia ducha w osadzic 
Wpływ Itathbone'a przyniósł kolosalne rezultaty. Osada po- 


iu do Qztncy Irening Oxfordu przejal Mr. 
dzie Qxfordu w latach 1926 
Ікісі uwagi na styl, a za to 


prawiała się z dnia na dzień, Postępy le zwróciły uwagę па 
Oxford najzagorzelszych zwolenników (amhridąc'u. Było to 


dni przed biegiem 


ne trz 


bn 


yprawiani 


W micdzycz ada Cambridgeu n przejnio- 


wała się przeciwnikiem. Na lodz dziwne har 
ee, któ 


wioślarze już nie sportoweami, ale artystami w swem kun- 


ły licznych widzów. Ну 


w zdumienie wpraw 


szcie. Osadę jasnonichieskich odwiedził zenpół girlsów ате 


rykuńskich, które wyniosły łódź na wodę. Starym ko 


walywnym Anglikom могу stanęły dęba na glawach, Po 
sypały się listy z oliurzeniem na młody osadę, ole ta nie 


hila sohię wiele z tych przesądów. Na wodzie dokazywali 


wręcz cudów i wrużenie ich wykończonej pięknej techniki 
zacierało w oczach najbardziej zacieklego konserwalysty Wy- 


bryki mlodych ludzi na brzegu. „Times” pisuł, że osadzie 


tej пзоўпвһу postawić na odsudniach szklanki 2 wady i nie 


wylałyby się, Dawny wioślurz 


п znanego tea 
ної, że osadę 


ти Jasnonie 


retyka wsoślarstwa Mr. Mui Tomas otwa 


Oxfordu należałoby ri 


zaprowadzić na tren 
hicrkieh a wówe 


nanczyliby się wiceej za jednym razem, 
niż w ciągu kilku tygodni u frenerów ortodoksyjnych 

ła кіс, Łódź Oxfordu 
Мата Терісі nn falach, niż łódź ckwilibritów z Cam- 
bridge. Oxford nie pokazał pięknej roboty, ole długie mocne 
pociągnięcia z dalekiem w 


W czasie bie 


nieco zni 


Т 


leniem się do przod 


zrobiły 


swoje, Oxford wyrobił przeszło dług Wydawała się, że 
ta piękna technika Cambridge poniesie tym razem klysky 
i tok sgdziłu olbrzymia większość zebr 
Zapomniano o dwóch świetnych wioślarznch о szlakówym 


Laurie i Wilsonic. Obydwaj pozostali spak 


h na brzegu 


ni. Widmo ро 


rażki nie zdołuła wyprowndzić ich z równowagi. Przez dwu 


naście minut Oxford prowadził, Laurie nie podwyższył 


aty w Bisirzostwo Tamizy zyroma: 


Ну па slarcie 131 łodzi, 
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tempa — wprost przeciwnie, raczej je zwalniał i de- 
wał możność nabrania oddechu swej osadzie. Na brzegach 
„kikice' zakładali się już wysoko na korzyść Oxfordu, 

I w chwili, gdy Camhridge, który miał gorszą stronę rze- 
ki, był w momencie najmniej sprzyjającym do ataku na łuku 
zownęlrznym, Laurie zamicjowat „szpuri”. Dwanaście тос 
nych uderzeń w tempie 40, wobec 32 dotychczasowych. W 
kilku sekundach łódź jasnoniebieskich minęła Oxford i w 18 
minucie Cambridge miał już trzy długości przewagi, aby па 
mecie mieć ich zgóra pięć. 

Zwycięstwa Cambridgc'u nie było zwycięstwem techniki— 
było zwycięstwem psychiki i ducha sportowego. Niewatpli- 
wie osada Camhridge wiosłowała według zasad Fmrhairna, 
ale піс hył lo styl osady Е. G Z. Zurych. Jest to zresztą zu- 
pełnie zrozumiałe, gdyż w danym wypadku każda metoda 
iraktowana przez innego trenera nabiera innego wyrszu w 
төзе 

Dlaczego więe Cambridge wygruł? Na pytanie to jest 
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jedna odpowiedź: bo w Cambridge panuje lepszy duch, Duch 
swobody i radości z wiosłowania. Wioślarze Cambridge idą 
na trening nie јак na ciężkie roboty skazańców, ale lak, jak 
na zahawę, ze śpiewem i uśmiechem. W ciągu treningu tak 
dugo pracują nad opanowaniem łodzi, że wreszcie moga 
spać w піс]. Tak sa do niej dopasowani. 1 gdy przychodzi 
do biegu — oni są stoprocentowo pewni, że ich la łódź nie 
zawiedzie, czują w niej przyjaciela i są ісі przyjaciółmi. 
Wydaje się przylem, jak gdyby wiosła wiosłowały same za 

. 

Т dlatego wiosławanie jasnoniebieskich jesl takie piękne, 
Jatega Oxford, wiosłujacy sztywno, twardo jest tak jaskra- 
wem przeciwsławieniem nowej melody. Oxford wiosłuje 
јак na galernch — Cambridge z wiosłowania zrobił na- 
prawdę radosny i przyjemny sport. Vo jesl istotna różnica 
między obydwoma szkałomi, ta jest lakże powód długiej 
serji zwycięstw jasnoniebieskich. 


W. p. 


Czyżby rywal Verey'a 


Rok olimpijski jest zawsze okresem intensywnej pracy 
dla każdego sportowea, Treningi, dbałość o forme, racjonal- 
ne odżywinnie i тики innych, a pozatem wiele wiele ogra- 
niczeń, czasami nieraz bardzo przykrych. My wioślarze zna. 
my to wszystko bardzo dobrze, ho może żąden dział sportu, 
nie wymaga tyle pracy i (о solidnej, codziennej, żmudnej, 
szarej prócy - - co wioślarstwo. Mimo lo jednak nawel ta 
„sólidnnść”, nie daje bynajmniej pewności sukcesu. Tak 
się іші złożyło, że wioślarz więcej może niż inny sporto- 
wiee, zależny test ad wielu czynników jak sprzęt, moralne 
nastawienie i wreszełe metoda treningu, jego umiejelnego 
slopniawania, tak by szezytową forme osiągnąć właśnie w 
mamencie najważniejszym. 

Nic więc dziwnego, że śledzimy z wielkiem zarnteresawu: 
niem nietylko przygotowania naszych olimpijczyków, lecz 
mimowoli szukamy w świecie ich ewenlualnych rywali. 
starając się dowiedziec wszystkich szczegółów odnośnie ich 
warunków fizycznych, trybu życia, metody przygolown itd. 

Dlatego leż wydaje się m rzeczy właściwy poświęcić 
słów kilka nowej gwieździe rozbłysłej na niebie świato- 
wego wioślarstwa, ez w dulekiej Australji, Gwiazdą tą jest 
skalista z Sidney nazwiskiem Herbert Turner, w którym 
cała niemal światowa prase sportowa widzi najęroźniejsze- 
ко przeciwnika Verey'a — chociaż olem wyraźnie nie mów. 

Jeśli idzie o Australję, to w kategorji jedynek, z: ta 
sie złotemi zgłoskamı w historji światowego wioślarstwa. 
Wyslarczy tyłko wspomnieć Boba Pearce,słynnega skifiste, 
który dwukralnie zdobył złoty laur olimpijski, a miano- 
wicie w Amsterdamie i Los Angeles. Ро Lych sukcesach, Peor- 
ce przeszedł na zawodowca, zaś opróżniony ponim iron, je- 
šli nie zajmu'e młody Herbert Turner, to przynajmniej 
wielu chciałoby go na tym tronie zohac: 

Przeszłość sportowa tego młodego wioślarza. jest na- 
prawde imponująca. Od r. 1992 dzierży оп nieprzerwanie 
w swych dłoniach mistrzostwa Auslral na jedynce. Vo- 


zatem kolejne sukcesy we wszystkich ważniejszych konku- 
rencjach austral. 


kich jak Silver Scull Melbourne- Hen- 
trzostwa Nowej Południowej Walii i 1, d. 
Pierwszorzedne warunki fizyczne wybitnie przyczyniają 
się do tych sukcesów. Liczy lat 25, a więc najlepszy wick 
Ша wioślarza. Wzrost 183 em., waga 73 kg.. objętość klatki 
piersiowej 106 cm. ardzo długie i silne nagi, wydatna i 
sprężysta muskulatura, ręce może cokolwiek za krótkie w 
stosunku do całości sylwetki. Jeżeli idzie a jego zalety 
techniczne, lo wedle oceny pism sportowych, те on wyka- 
zywać 


ley, 


zwykle precyzyjne opanowanie łodzi i wiosła. 


Wiosłuje długiemi bardzo sinemi pociagnięciami, sturruje 
szybko i pewnie, na lorze pracuje równomiernie pełną siła, 
finiszuje hłyskowicznie, bieg kończy niczmęczony w jaknaj- 
lepszej formie. Przeciętna szybkość uderzeń 32/5ek, dócha 
dzi z latwościy da 42/sck. Spokój i doskonałe opanowanie 
nerwów, Z zawodu jest policjantem w Sidney. 

Tumer prowadzi niezwykle regularny i wstrzemięźliwy 
tryb życia. Zupełnie nie pije i nie puli, Wypija natomiast 
uaczczo sok z jednej cytryny, pozalem w ciągu dnia je du- 
ża owoców i plie wiele mleka. Niezależnie od tego W ga- 
dzinach zwyklych poxilków, zjuda dużo mięsa, jok to jest 
normalnie przyjęte u Anglików. Poza wioślarstwem upra- 
wia jeszeze hoks | dźwigunie ciężarów, osiygojąc w tych 
konkurencjach jaknajlepsze wyniki, Prowdopadohnie musl 
tukze uprawiać biegi, chociaż jnkie i jak, nie ліс olem nie 
pisze, u sam Turner zachowuje odnośnie swego treningu 
кізе milczenie. Pewnem jest tylko, że od czasu do czn- 
su robi długie wyjazdy, do 20 km. 


Лык należy wnosić z głosów prasy, Turner prawdopodol- 
e przyjedzie na Olimpjadę do Berlinn, hy bronić prymatu 
australijskiego w jedynkach. Już zgóry stawia się қо jako 
lajgrośniejszega przeciwnika Vercy'a, a opinja całej spor- 
lowej prasy zagranicznej jest raczej ро jego stronic. Je: 
przypuśćmy nawet, że coś niecoś przerohlono w tym opisie, 
to jednak Turner zdaje się być przeciwnikiem, którego w 
żadnym wypadku lekceważyć nie wolno. 

Jakkolwiek przyłaczanie czasów w, wioślarstwie nie mo- 
że być nigdy pelnym sprawdzianem wyczynów danej owady, 
nie od rzeczy jednak hędzie, podać стану osiygnieie przez 
Turnera. 1 lak ma on: 


na 1 milę eng. (1609 mir.) - - ñ min. 27.0 кей. 

Фа w a (M0 , ) M o. 320 „ 

„A ү (4827 „ )-- 17 . 394 „ 
co w przeliczeniu na nasze klasyczne 200 mtr. dałoby w 
przybliżeniu na tym dystansie od 6,46.6 min do 7.01 min. 
(zupelnie ścisłe wyliczenie jest niemożliwe). Jeżeli nawet 
przyjmiemy możliwie najlepsze warunki atmasferyczne i 
wadne, ta są to jednak czasy, nnd któremi nie można przejść 
da porządku dziennego, temhardziej, że osiągnięto je na 
wodzie stającej. 


Przypuszczam, że ci, których le sprawy bezpośrednia in- 
teresują, potrafię wycięgnąć z tych uwag o 'Furnerze odpo- 
wiednie wnioski, Dla informacji podaję. Je wiadamości 7a- 
czerpnałem z prasy angielskiej. 


Juljusz Chodacki. 
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O przygotowania olimpijskie pływaków 


Mecz Polska -Austrja w Wiedniu, który zakończył się 
bez miłych niespodzianek, ale i bez zbytnich rozczarowań, 
miał dla nas wielkie znaczenie, jako cenne źródło nauki na 
przyszłość. Sedno sprawy leży tylka w тет, by nauka nie 
poszła do lasu. 

Jeżeli chodzi o egzamin przedolimpijski pływaków, na 
pozór wypadł on jaknajkorzej. Zawodnicy nasi sprawili bo- 
Wiem najwiekszy zawód w tej właśnie konkurencji która 
dotad najpoważniej brana była pod uwage, jezeli chodzi 
a udział w Igrzyskach Berlińskich, a mianowicie w sztafe- 
cie 494200 m. Istolnie, tutaj zawiedli oni zdecydowanie po- 
kladane nadzieje. Trzeha jednak patrzeć na sprawy wi 
kliwie j eezami fachowca, należy wyciągać wnioski właści- 
We, a nie ograniczać się do szybkiego і najłalwiejszego 0- 
rreczenia: skoro stert w Wiedniu wypadł żle, lemsamem 
niema co myśleć o Olimpjadzie. Tak rozumować może tylka 
alho laik, alba osoba, która zgóry zajęła stanowisko nie- 
przychylne w stosunku do wszystkich olimpijskich poczy- 
nań pływaków 

My musimy palrzeć na sprawę objektywnie i fachawo. 
Trzeba więc przedewszystkiem nu podstawie doświadczenia 
wiedeńskiego zadać каше dwa pytania: a) czy zawodnicy 
nasi maja jakie możliwości rozwojowe? b) czy byli valc- 
łycie przygotowani, a zatem czy możliwości swdje wyzy- 
skali? 

Jeżeli chodzi o kwostję przygotowań przedwiedeńskich, 
lo omawialem Ją w poprzednim numerze „Sportu Wodne- 
Mo”, a zatem wracać do tej sprawy піс wario. бәйле zresz- 
tu, że wyrażony tam poglad, 14 przygotowania nie hyly do- 
stateczne, sportów budzić nie będzie. Zastanówmy się та. 
tem nad dalszą kweslją: dlaczego start wiedeński wypadł 
tak źle włuśnie w szlafecie? 

Widząc czasy naszych poszczególnych zewodników, znu- 
ważyć musimy, że nujgorzej pływali w sztafecie сі, którzy 
hyli najmniej zmęczeni. A więc Karpiński, który pływał 
w ciągu 2 dni pierwszy raz — zrobił o 4 sek. gorzej ad 
swego czasu warszawskiego, a o 7 sekund gorzej ad swego 
życiowego optimum. Najmniej zmęczony spisał się zatem 
najgorzej. Szrajbman, który w elagu dwuch dni startował 
przed sztafetą 2 razy — wypadł również gorzej, niż zwykle. 
Najlepiej wypadł za to Karliczok, Ша którego szlafcta hyła 
czwartym startem (nie licząc і wodnej). 

Przypomnijmy sobie starty Karliczka na mistęzostwach 
Europy w Magdeburgu, gdy mima dobrego przygotowaniu, 
bedac doskonale wypoczętym zrobił on najgorszy czas 2 ca- 
łego ostatniego czlerolecia, przypomnijmy sobie wszystkie 
mistrzostwa Polski, gdzie zawsze ten zawodnik i wielu in- 
nych, najlepiej pływało pod koniec, wtedy gdy w zasad: 
powinni byll już być zmęczeni. 

Niewątpliwie obserwacje te muszą nas doprowadzić da 
wniasku, iż zawadnik, aby uzyskać swoje opi 
przed docyduącym startem wielokrotnie pływać w zawo- 
dach, musi osiągnąć 10, co się potocznie nazywa „rozkręce- 
niem", Owa „rozkręcenie" jest dwojakie: liczne starty w 
noważnych zawodach w ciągu paru tygodni poprzedzających 
spotkanie decydujące, i następnie przepłynięcie lekkie dya- 
tansu w sam dzicń zawodów, przed ich rozpoczęciem. Re- 
cepta la nic jest oczywiście odpowiednia dla wszystkich 
zawodników. Dla niektórych, jak np. dla pływaków typu 
Karliczka, jest jednak niemal niczbędna. Takie „rozkręce- 
nie* w innych działach sportu (np. w lekkiej апеіусе) jest 
już powszechnie slosowane i uznawane. 

Nie potrzcha dodawać, że należy zachować umiar, i nie 
doprowadzać do przemęcze 


Jeżeli zawodnik ma przed 
soba jednego dnia kllka startów — nie może oczywiście po- 
zwalać sohie na dodatkowe przepływania dystansu przed 


nieml. Pierwszy start danego dnia musi już starczyć za 
„rozkręcenić” przed naslępnemi Jeżeli jednak ktoś startuje 
raz jeden tylka (jak np. Karpiński w sztafecie) -- musi on 
uprzednio conajmniej raz zrobić swój dystans, i to dość 
forsownic. Taka próba, uczyniona odpowiednio wcześnie, nie 


zmęczy go, lecz przeciwnie przyslosuje mięśnie do wysiłku, 


Uwagi powyższe, nasuwnjące się z obserwacji naszych 
spotkań ruędzypaństwowych, dolycza Jednak kwestji dal- 
szej, lo jest osłalnich pociągnieć, szlilujących formę. 
Przetdźmy teraz do kwcstji zasadniczej: jak ustosunkować 
się do przygotowań olimpijskich w obliczu wyników wie- 
deńskieh? 

Wydaje się, że wyprawa wiedeńska, więcej niż jakiekol- 
wiek inne zawody przedtem, wskazuje, iż mamy malerlał 
ludzki pierwszorzędny, tylko niewyzyskany. Kapitalnym 
przykładem jest taki Bocheñski, który po zimie zupełnie nie- 
mal pozbawionej treningu, mimo że już dobre parę lat go 
dzieli od okresu najwyższej formy, w ciagu 2 tygodni zdo- 
lał się dociągnąć do lakiego poziomu, 12 bez trudu bił mi- 
strzów Austrji. Reszta drużyny wprawdzie trenowała wię- 
есі тіз jej as, jednak również do sierpnia nie startowała 
w powaznych zawodach. Mama to, zawodnicy nasi, wyrwani 
z martwego sezonu, osiągnęli wyniki naogół bardzo dobre. 
świadczą one, 12 przy należytem przygolowaniu są on zdol- 
ni do bardzo wydatnej poprawy wszystkich оһсспусһ re- 
kordów. 

O ile pownem jest, że wysyłanie pływaków na Olimpjwde 
bez przygołowania, względnie ро takiem przygatowaniu, 
jskie mieli przed meczem z Austcją, byłoby zupełnie chy- 
bione i mogloby Istotnie skończyć się kompromilację, о tyle 
wydaje mi się równie jasnem i oczywistem, iż obowiązkiem 
naszych wladz pływackich jest dołożyć wszelkich słarań, 
hy naszych ezołowych zawodników -- a więc Heidricha prze- 
dewszystkiem, a następne Bocheńskiego, Karliczka, Szrajb- 
тапа 1, oraz jako kandydatów na czwariega do sztafety 
Karpińskiego, Gumkowskiego, Makowskiego, Noupperta, Zu 
bow ścza juknajintensywniej przygotowywać, Jeżeliby зіс 
nkazała, że mimo to, da wysłania na Olimpjade nie na- 
dają się, -- to wysiłki nasze przecież dadzą swój owoc, w 
postaci podniesienia poziomu naszych zawodników na uży- 
tek innych spotkań międzypańsiwowych i międzynarodo- 
wych. Pracować Irzeba na zapas na wszystkich odcinkach 
fromu, o mie wolno nam budować całego sportu naszego 
tlko na paru „pewniakach”, Komitet Olimpijski nie może 
ograniczać się do hodowania stajni wyścigowej wybrańców, 
o musi jednocześnie pomagać w zaprawie czołowych repre- 
zenlantów wszystkich działów sporlu. 

Nnjważniejszą zasadą, jaką Polski Związek Pływacki 
winien przeforsować, (za przeprowadzenie tej sprawy powl- 
nien on odpowiadać przed swojem walnem zebraniem), jest 
10, by decyzja co do udziału pływaków w Olimpjadzie za- 
padła dopiero po przygałowaniach i stosownie da ich wy- 
siłku, nie zaś, by deeydowano negatywnie o udziale ply- 
waków przed poddaniem ich treningowi, na zasadzie luźne- 
go przypuszczenia, iż zapewne do formy | tak nie dojdą. 
Drugą wazna zasadą będzie, by egzaminem ostatecznym 
hyły żadne eliminacje w kraju, które sa zupełnie nie 
miarodajne, gdyż nie stwarzają dla zawodników nawet w 
przybliżeniu tego stanu psychicznego, w jukim starlowué 
beda na Igrzyskach. Мату aż zbył wiele doświadczeń, 18 
zawodnicy którzy wykazywali cuda na eliminacjach, zawo- 
dzili zupełnie na Olimpjadzie. Jedynym prawidłowym ең: 
minem hędzie start w silnej konkurencji międzynarodowej 
zagranicą. Tylko taki start jest islotym probierzem ай. 
Uważam przeło, że należy niezależnie od przygotowań tre- 
mingowych, zakontraktować wyjazd z 


anicę drużyny zlo- 
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żonej z przypuszezalnych kandydatów, imiennie zgłoszonych 
we właściwym lerminie, a co do ich srartu w Berlin 
decydować dopiero w ostatniej chwili, stosownie do wyni- 
ków tournte zagranicą. Oczywiście mierodajnym musi 
być nie jeden start — ta znaczy nie pojedyńczy, sporadycz- 
ny sukces, luh pojedyncze niepowodzenie, lecz szereg suk 
cenów. Jeżeliky nasi zawodnicy pa odpowiedniem przygoto- 
waniu w skoszórowanym obozie stertowal раге razy na 


za- 


Refleksje 


Gdy większość dziedzin sportu polskicgo pracuje od szc- 
segu lat w mniej więcej znośnych warunkach rozwojowych, 
pastępy pływaciwa hamowanc sa slale przez brak dostatecz- 
nego wyposażenia w pływalnie. 

Dziś w stosunku do pływania następuje pewien przełom 
w apinji społeczeństwa í władz, interesująccm jest stwier- 
dzenie јок pracują inne kraje, w których pływanie docenia- 
ne jest oddnwna podług swej wartości jako podstawowe 
(е. «чөө 

Z racji ostatniego spotkania międzynarodowego mieliá. 
my okazję przyjrzeć się pływaniu w Austrii. Porównanie 
to temhardzicj dla nas jest interesujące, że Austrja od woj- 
ny znajduje się w niestychonie ciężkich warunkach ekono- 
micznych niewątpliwie nie lepszych niż Polska. 

Nie będę omawiał stale notorycznie znanych spruw, jak 
poparcie, udzielane pływaniu przez samorządy nustr'aekic. 
które samorzutnie budują szeregi popularnych pływalni tet 
mich 1 zimowych, brodziki dla dziatwy, utrzymują facho- 
wych instruktarów ete. aczkolwick nasuwa to przykre nie- 
amiernie roflcksie o Zarządzie Miejskim m. st, Warszawy, 
który nie zdobył się do tej pory na najmarnicjszą nawet 
pływalnie, dając się ublee podmiejskiemu Żyrardowowi, któ- 
ry angażuje do swych nielicznych i prymitywnych szkół 
pływania instruktorów, podobno umiejących pływać, ale 
w wielu wypadkach nie mających pa'qcia о nauczaniu. 


Zastanówmy się natomiast nad zakręsem pracy argani- 
тасу} sportowych, Austryjackie kluhy | stowarzyszenia 
ograniczają się jedynie do pracy czyrio sporiowej i orga- 
nizacyjnej mistrzostw i zawodów, araz treningu wybijają- 
cych siç zawodników - wszelka inna praca jest im obca. 
Jukżez inaczej jest u nas, gdzie 60—70%/, energji klubu idzie 
na niesłusznie tak zwana pracę wszerz, pulegającą па ele- 
memarnej nauce pływania. Praktycznie więc biorac kluby 
nic spełniają nwego właściwego zadania -- pracy społecz- 
nej, jak to słusznie podniósł na Walnem Zchrania P. Z. P. 
p. Sędzia Semadeni. 

Niestety, klóż mógł poza kluhami prowadzić w Polsce tę 
pracę elementarng: п amorząd i państwo bo do niedaw- 
na ta stroną wychowania młodzieży, praktycznie przynaj- 
mniej, zupelnie się nie intercxowały; nie szkoła, bo la nie 
miała ani pływalni sni instruktorów; i wreszcie nie wyższe 
uczelnie sportu i W.-F., bo tam pły 
tylko w teorji i nauczali go specjaliści od lańców narado- 
wych (siet), lub lekkiej attelyki*) 


anie istniało właściwie 


`) Jedynym wyjątkiem jest tu stadjan W. F. w Krako- 
wie, gdzie pływanie oddawna ataczone jest opicką. 
iewatpliwa zasługą Związku Pływackiego jest, że w сі 
gu kilkunastu lat swego istnienia przy minimalnej pomacy 
z zewnątrz doszedł w zakresie elementarnej nauki pływa- 
nia do koncepcji samodzielnych i oryginalnych slanowi 
cych olbrzymi posięp w stasuzku do obcych systemów 
(Wiernera), które początkawo brane były za podstawę. No- 
we re melody znalazły nader przychylne przyjęcie w С. 1. 
W. Fu który je stosuje u sichie. Dziś na centralne kursa 
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3—4 tygodnie przed Igrzyskami w najsilniejszej konkuren- 
cji europejskiej w Wiedniu, Pradze i Budapeszcie — wynik 
lych zawodów byłhy dla nas dopicro nieomylnym probie- 
rzem, czy zasługują oni na zaszczył startowania w Berlinie. 

Wydawanie zaś wszelkich decyzyf już w chwili obecnej 
wydaje mi się przedwczesne, logicznie nieusprawiedliwio- 
ne i mogące wywołać wraźcnie naslawicnia tendencyjnego, 

Tadeusz Semadeni, 


wiedeńskie 


P. Z. P. garną тіс nawet dyplomowani wychowawcy fizyez- 
interesowanie szkoły zostało wzbudzone, że zań i 
C. 1 W. Е ma skończyć w tym roku swą pływalnię, liczy- 
у, że szkoła hędzie mogła w niedługim czasie przejąć па 
swe borki gmiotacy sporlowców ciężar. 


Cickawem jest, że w Ausicji poza szkołą, która uczy 
abc pływania nikt się właściwie młodziczą nić zajmuje t. 
zn., Że młodzież treningu sportowego nie prowadzi, System 
austrjącki oparty jest na zdolności naśladowczej młodzieży: 
część dzieciarni umiejącej pływać zupisuje się do klubów 
i lam patrząc na wzory starszych kolegów korzystając z 
ich wskazówek (nie z treningu) doskonali się w pływaniu, 
klubowców naśladują pozostali ich koledzy. W wyniku 
tego związek austrjacki rozporządza olhrzymim materjo- 
łem ludzkim 2 którego pozostaje mu tylko czerpać talenty 
i trenować je. 


W czasie zawodów Polako: Austrja miat miejsce charak- 
terystyczny przypadek: Berr zwycięsca biegu na 100 mt. 
żabka 3 klasy został zdyskwalifikowany ponieważ osiągnoł 
zbyt dobry czas 1:17,7 lepszy o 1,3 sek. od rekordu Polski 
osiugniętego parę minut wcześniej przez Heidricha W tych- 
зе samych zawodach szła: młodzików 35000 stylem 
zmiennym өзісің również czas lepszy od oficjalnego re- 
kordu E. K. $„ wyniki zaś pozostałych zwycięsców w kon- 
kurencjach И i III klasy nie edbiegały zbytnia ad wyni- 
ków naszej czaławej klasy. 


Widzimy wiec, że system zastosowany przez Austrję za 
pewnia jej pływactwu wspaniały rozwój — już dzisiaj 
żabkarze ich mają mało równych sabie na świecie; za 2аһ- 
karząmi айа inni Jeżeli zaš się zważy, że najlepsi ich ro- 
prezentene: Huelek, Plachet, Kellner maja 18 do 20 lat, że 
poza mimi stoją falangi młodzeży, spośród której coraz 
wyskakuja talenty nieprzecięlne w rodzaju wspomnianego 
Herra wróżyć należy naszym sympatycznym zwycięscom 
szybkie zajęcie czołowego miejsca w pływactwie europej- 
sidem za Niemcami i Węgrami. 

Na zakończenie musimy podkreślić, co tylko mimacha- 
dem nporutzyliśmy, że żadne ograniczenia szkolne w Austrji 
nie są znane. Przeciwnie przedstawiciel tamie'szych włada 
państwowych oświadczył, że nie widzi w jaki sposób mo- 
йпаһу się obejść hez klnhów, sportowych, kiórc uważa za 
jedną z glównych podstaw wychowania fizycznego mładzie- 
ży w kraju. 


Dalccy jesteśmy od twierdzenia, że liberalna polityka 
spartowo-szkolna jak w Austcji jest jedyna — w Anglji 
znamy system zupełnie odmienny, А rezultaty, jak wiemy, 
+ өсем ғы 

Naszem zdaniem każdy system będzie dobry, o ile bę- 
dzie konkretnie zrealizowany. Dlatego sądzimy, że nasz ra- 
dzimy system zorganizowanego sportu szkolnega, może dać 
rezultaty nie garsze od rezulialów osiąganych innemi syslc- 
mami w innych. Musimy jednak na wyniki jeszcze poczekać 
i haczyć, аһу system był stosowany nie tylko na papierze. 

B. 
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Olimpjada żeglarska 


W całym świecie sportowym wre garączkowa praca przy- 
ieme dnia, żeby prasa sporla 


£otowawcza do Olimpiady. 
wa i codzienna nie przynosiła wzmianek na ten (стаі. W 
prasie polskiej czytamy a przygotowaniach w różnych gałę- 
ziach sporlu, natomiast prawie nie nie czytamy a przygo 
towaniach żeglarzy. Coprawda żeglarstwo nie cieszy się 
u nas wogóle łaską prasy. Składają się na to dwie przyczy- 
ny. Raz to brak kompetentnych sprawozdawców gdyż żegle 
rze mają przeważnie wstrel do pióre а papieru, a nie żegla- 
rzowi trudno jest pisać о sporcie, który nie jest lak ct 

town; k np. piłka nożna, boks i 1. p. Žeby ze zrozumie- 
niem Aledzié przebieg regat żeglarskich i należycie ocenić 
wyniki, trzeha mieć pewne elementarne chociażby wiado 
mości z zakresu żeglarstwa. Drugie to pewna wstrzemięźli- 


wość ze strony naszej naczelnej organizacji żeglarskiej w 
Wstrzemi ość ta nie 
na jakęś szczególna 


informowaniu prasy niefachowej 
jest, o Пе nam wiadomo, spowodow: 
skromnością, leez raczej oparta na znajomości psychiki na 
szej opinji publicznej, która wszelkie wiadomości o zemie- 
rzeniach sportowych zwykła jest uważać za pewnego rodzaju 
zobowiązanie i w razie niepowodzenia zapowiedzianej im: 
prezy, nie szczędzi surowej, a bardzo często nicsprawiedii- 
wej krytyki. Może więc i słusznie postepuje Polski Związek 
Żeglarski, że nie padaje przedwcześnie do publicznej wis- 
damaści zamierzeń i nie stawia horoskopów. Sport żeglorski 
zależy od tak wielu ezynnjków nie dających się zgóry obli 
czyń, że niepowodzenia częściej spowodowane są siłą wyż 
szą, niż nieudolnońcig zawodnika. W tem miejscu trzeba 
чуут 10, o czem często się zapomina, йв женні 
w jachtingu zawodnikami sę Jachty, a nie ich sterniey i że 


nagrody zdobywa nie sternik, locz jacht. Na wynik regat 


składu się proca konstrukcyjna, budowriczego i sternika 


Šg to trzy nierozdzielne czynniki. „Drełelniy sind sie nicht 
zu trennen", jak powiada Goethe w , F 
i handlu. Wyjątek stanowia regaty 1. zw. monoty 
pów, jachtów budowanych według bardzo ścisłych przepi 
sów, tak że poszczególne jednostki su, praktycznie rzecz bia- 
rac, zupełnie jednakowe, i pozwalają wysunąć na plan pier- 
wszy zdalnaści sterników. 


ułcic" o wanie, kor 


Na tegorocznej Olimpiadzie powinny być reprezento: 
wane wszystkie sporty pulskie, a więc i żeglarstwa. Jak wie. 
my z oficjalnych i nieoficjalnych wzmianek w prasie, в 
szczególnie w „Sporcie Wodnym”, Polski Związek Żeglarski 
przygotowuje udział naszych żeglarzy w tych wielkich za- 
wodach międzynarodowych. Stosownie do naszych możli- 
wości udział ten ograniczy się da dwóch klas jachtów: klasy 
„Star” | klasy „Olympiajolle". Со da pierwszej, ta posiada 
ің tylka Oficerski Yachl Klub R. Р. í Marynarka Wojenna, 
2 tego więc środowiska wyjdą ohrońcy honoru sportowego 
Polski w tej klasie. Olimpijka (Olympiajolie) przyjęła się 
Wśród naszych żeglarzy dopiero niedawno, ale dzięki рға- 
pagandzie prowadzonej usilnie przez PZŻ. hędzie do Olim- 
Piady t. зп. do sierpnia r. h. reprezentowana przez pokaźną 
ilość jednostek, bo jeżeli nasze informacje są Ścisłe, то około 
dwudziestu, Należy zaznaczyć, że wszystkie te jednostki hę- 
dą zbudowane w kraju. 


2 każdej z powyższych kłas, tylko jedna jednostka және 
Wziąć udział w zawodach. Podkreślamy to dlatego, өй 
zgóry zademonstrować jak trudne będą szanse, jeżeli zwa- 
żymy, że żeglarze nasi będą mieli do czynienia z bardzo po- 
ważna konkurencją. Dlatego też trzeba zgóry wykluczyć ja- 
kies nadzwyczajne nadzieje, gdy w takich warunkach naj- 
drobniejsze niepomyślne, а od żeglacza nie zależne, wy 
darzenie może zaważyć na szali, Toteż, choć widzielibyśny 


w ręku naszych zawodników, ta 
zdo- 


chętnie palmę olimpijska 
jednak musimy być w supeluości zadowoleni, jeże! 
hędą oni dabra opin/e, јао poważni i hez zarzutu regatu- 
Jacy współzawodnicy, choćhy nie przywieźli z Kilonji dro- 


gocennych nagród 

Jak słyszeliśmy na Scjmiku Żeglarskim, zarząd PZZ. 
organizuje w miesiącu czerwcu trening przedolimpijski w 
Jastarni. Należy się spodziewać, że nie zahraknie tom апі 
jednej gotowej do tego czasu olimpajki i oni jednego Stara. 
Mamy znaczną ilość doświadczonych w prowadzeniu jol że- 
glarzy. Spodziewamy się, że slaną oni ofiarnie do apelu i 
włoża w to ostatnie przed wielką rozgrywką przygotowanie 
całą swa wiedzę i całą cnergję. Spośród wielu powołanych 
niewielu tylko będzie wybranych, gdyż tak nakazuje regu- 
lamin Olmpjody. Nie wytpimy, że P, Z, 2, potrafi wy- 
Ъгаё najgodniejszych spośród godnych. Ci zaś, którym nie 
będzie dane zostać „olimpijczykami* hęda mieli doskonała 
sposobność wykazać swe walory na regatach „Tygodnia КІ. 
lańskiego", bo jak nam wiadomo, PZŻ. zamierza wysłać na 
te regaty, o Пе możności, wszystkie posiadane do tego czasu 
przez zrzeszone Kluby olimpijki. Pomyślmy tylko jaki efekt 
moralny: dwadzieścia jednostek zrobionych pracą rak pal- 
ich rzemieślników, skoncentrowane w Kilonji! Już sam 
ten fakt byłby pewnego rodzaju zwycięstwem, choćby nawel 
osląnięte na regatach wyniki nie były nadzwyczajne, 


Obaerwałor. 


Rączka pochodni, które użyle zostzną do biegu sztafetowego 
z Olimpji do Berlina. Na pamiatke udziału w sztafecie zo- 
stanie ona własnością biegacza. 2 Be:lina sztafeta przeniesie 
ogień olimpijski do Kilonii, na dzień otwarcia olimpijskich 


regat żeglarsiuch 
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Okręt z floty króla Sahura 


Żeglarstwo starożytnego Egiptu 


Przyzwyczailiśmy się, że wielkie wynalazki są udziałem 
naszego XX wieku. Przeszłość skłonni jestešmy lekceważyć. 
wystarczy jednak cofnąć się parę tysiecy lat wstecz, by lek- 
<eważenie zastąpił podziw. Miarą bowiem postępu może hyć 
jedynie stosunek osięgnieć do posiadanych środków. 

Żeglarstwa zrodziło się z dążeń, tak dawnych jak czło- 
wiek. Potrzeba, chęć zysku, panowania, cickawość, pociag 
do nieznanegu, to odwieczne motywy podróży, walk, odkryć 
Początek żeglarstwa ginie w mrokach dziejów. Kiedyś czlo 
wiek stanał nad brzegiem wady. Podobnie гак zwierzela po. 
siadał оп instyklowna umiejętność pływania. Pierwszym 
„statkiem“ był sam człowiek. (ineny patrzcba, głodem, ła- 
twiejszemi warunkami łowów, w pogoni za zdobyczą zrobił 
pierwszy krok odkrycie i wynalazek. Postanowił wykorzy- 
stać własności ciał pływających. Przy okazji wlan na pły- 
тасу pień drzewny, czy leż karne i grzehiąc w wodzie rę 
kami, osięknał snalegowanie swych możliwości pływackich 
Postęp szedł szybko. Wkrótce wynalazł! wiosło, na początck 
była to ułamana gałąż. Tok uzbrojony wchodzi człowiek 
do historji. Historję naszej cywilizacji zwykliśmy zaczynać 
ud Egiptu, od niego leż zaczniemy hislorję rozwoju żeglar- 
~. 

Woda dla Egipcjan była dobrodziejstwem, Nil nawadniał 
żyznym mułem pola, Nil był „iraktem” komunikacyjnym: 

Pierwsze łodzie egipskie były ewolucją prymitywnej 
iratwy, Trzeba howiem wiedzieć, że Egipt nie posiada bu- 
dulca sktórega prymitywnemi narzędziami można hy sklecić 
ldź, Akacja i drzewo figowe, (sykomora). la muterjał 
krótki, ciężki i nadzwyczaj trudny do obróbki. Brzegi Nilu 
pokrywają natomiast olbrzymie gąszcze trzcin i papirusów. 
Wiązka trzcin doskonale utrzymuje ciężar człowicka. 1 dzis 
w nas na wsi popularne jest pływanie na pływakach z trzcin, 
tataraku i 1. d. Prymitywna tratwa papyrusowa była pier- 
wszym statkiem egipskim. 


Aby zwiększyć jej szybkość zwrotność zaczęto związy wać 
dziób i tył tratwy, w szpic, tworząc „sztabę” i „rufę“ pad- 
giere do góry. Ра dziś dzień w Есірс i 
duję łódź", a 
lety, jest tani 


е „bu- 
wiążę łódź”. Łódź trzcinowa ma wielkie zi 
łatwą do wykonania, ma jednak i poważne 
wady, nie zapewnia suchego żeglowania (rzecz podsławawa 
przy transporcie towarów), oraz szybko паѕіака wadą. Co 
parę godzin trzeba ją wycięgać na brzeg з suszyć na słońcu. 
Łodzie trzeinowe były typem „popularnym”, sfery zamoż- 
niejsze królowie, kupcy pływali na „cedrówkach* 

W niezbyt odległej od Egiptu Palestynie, Sycji, był drae- 
wa dostatek. (Słynne Cedry Libanu). 

Slamiad imporiowano budulec na budowę statków. Był 


ta jednak luksus, dla warstw biedniejszych niedostępny. 
Sfery mniej zasobne musiały budować z materjału krajo- 
© 


Ха wzór łodzi papyrusowej (skopjowano jej kształt) po- 
wstały łodzie akaq'owe, pierwsze łodzie klepkowe (klepki 
grubości około 10 em.). Dla wzmocnienia całości oplatana 
burtę dookoła sznurem, (później, gdy udoskonalona sposo- 
by budowy, został ślad tej konstrukcji w postaci zygzako- 
watego ornamentu, jakim zdobiono listwę burtawą. Kon- 
stiruktor egipski miał zadanie nielatwe- 


Nil ta rzeka kapryśna, pełna mielizn, progów, zdradli- 
wych przemiałów. Zanurzenie musiało być minimalne, 
zwrotność duża, no i doża zdolność [ransportowa, gdyż bu- 
dowana ładzie głównie dla zysków. Należało wysunąć da- 
leko dziób i rufę, by móc wyjść na 1ай sucha stopa. Roz- 
wiązano zadanie bez zarzutu. Z kształtu przypominała hon- 
dlowa łódź egipska wiśłańskie galery, z tq różnicą, że dno 
hyła піс tak bardza płaskie. Proporcje szerokości da długo- 
ści jak 1 do 9. Wiosłowano początkowa jakbyśmy to dziś 
powiedzieli po kanadyjsku, lu jest krótkiemi wiosłami, z 
wolnej ręki. 


Pod koniec starego królestwa, zaslosowano duiki, bar- 
dzo podobne do angielskich. Jedynie sternicy stojący na 
wysoko podniesianych rufach (dla lepszej widoczności) ste- 
rowali nadal długiem wiosłem Irzymanem w ręce. Жа dyte 
bie ładzi kręcił się pilot z długą tyczka, który sondował 
wadę i jak mówią dokumenty „cichym głosem” meldował 
głębokość nurtu. Na Nilu stosowano іші w zamierzchłych 
czasach rejowy żagiel, używany da jazdy na pełnych i pół- 
pełnych wialrach. A że w Egipeie dominują wiatry północ- 
ne i północna-wschodnie, żegluga była weale wygodna. 
W dół wiosłowano z prądem, (maszt składana) w górę rze- 
ki ісеһапо 2 wialrem. Maszty starocgipskie były leż bardzo 
nowoczesne, miały bowiem ksziałt odwróconego V, były 
więc lo dwa pnie stajace na hurinch, в 4« мімен = topie. 
Maszly (aku niezbyt dawno wprowadzono na jachtach lo- 
dowych. Okręty króla Sahura znały je, jak to widać na pla- 
skorzeźbach już na 2.800 lat przed Chrystusem, (koniec HI 
dynastji), „rewelacyjny” wynalazek ostatnich lat. Maszt nie 
posiadał wani, można go było kłaść W pozycji pionowej 
ulrzymywał да szereg (6—10) baksziagów i sztagów. Wy- 
sokość masztu wynosiła 34 długości statku. Na topie musziu 
га fopenaniach wisiały dwie reje, górna i dolna, między 
któremi rozpięty był prostokątny żagiel, prawdopodobnie 
uszyły z wołowej skóry. Między szeregami wioślarzy biegł 
pomosi, na wynieslonej rufie zna'dowola się nadbudów- 
ka, na droższe towary i dle baidziej 


szanowanych pa- 
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Okręt z flotylli królowej Hatschepsut 


sażerów, Na dachu mieścił się, jskhy mostek kapitański, 
Ой tych tak zamierzchłych czasów, rufa jest miejscem ho- 
narowem statku. 

Na morze Egipcjanie wyszli później. Slatki rzeczne do- 
skonale dostosowane do potrzeb Nilu nie nadawały się da 
żeglugi po morzu. ішпе warunki wpłynęły na inne kon 
strukqię. Statki morskie są głębsze, nie tak szerokie, nie 
mają podniesionej sztaby, ani rufy. Dziób nieco uniesiony 
lecz rufa siedzi w wodzie. 

Doświadczenie morskic wykazało bowiem, ze podesęln 
rufa jest wielce niebczpicczną. Aby zwiększyć podłużna wy- 
trzymałość statku, zaslosowana dowejpną konstrukcję. 

Ponad pokładem od stewy do межу rozpięta była lina 
na podpórkach, — podobną konstrukcję w tym samym celu 
stosują na smukłych parowcach rzecznych w Ameryce. Ste. 
rowanie z ręki na pełaem morzu nie dawało poładanego 
efeklu. Zastosowana więc dułki, a gdy i ta nie dawało do 
brych rezultatów, wynaleziono ster typu spotykanego dziś 
Za czasów nowego królestwa, stosowano często po 2—3 stery 
złączone poprzeczką. Zwiększała to znacznie powierzchnię 
sterową, Sterownica posiadała specjalne urządzenie z blo 
ków, linę -— które umożliwiało operowanie tak potężnym 
przyrządem, 

Aby zapewnić sucha żeglugę okrety morskie miały xy- 
sokie burty, са znów zmuszało wioślurzy de wiosłowania 
"= 

W świąlyni w Dier el Bahari zachowały się wizerunki 
polężnej floly królowej Hatschepsut, która па przełomie 
XVI i XV w. przed Chrystusem orgonizowała wielkie wypra- 
wy handlowe do krainy Puth, leżącej w dzisiejszem Somali 
(na południe od Abisym i). Flota la pochodzi z okresu naj- 
większego rozkwitu żeglugi egipskiej. Ogólny kształ statku 
niewiele odbiega od okrętów króla Sahura, uderza jednak 
fakt, że dawny maszt podwójny zastąpiono jednym pniem. 
Poprzednio maszt unieruchamiał dolną reje, со nie pozwa- 
talo na wykorzyslanie wiatrów półpelnych (bakszłakowych) 
Żagle, takclunek okrętów królowej Hatschepsut po dziś dzień 
przetrwał na statkoch arabskich morza Czerwonego. 

Statki egipskie, budowane z okcych materjałów były 


bardzo drogie, ta też floty były nieliczne. Król Snefru (2.800 
1. przed Chr.) тїш} 40 okrętów, król Amenemhet 1 tylko 20. 
Statki hyły bogato zdobione malowidłami i złoceniatni, 
Wędrowano wzdłuż brzegów (kursami pilotowemi), zasięg 
wypraw był jednak duży — Krela, Somali, Obok floty han- 
елегі, istniała również flota wojenna. Między innemi miał 
wkręty wojenne Ramzes III. Wizerunki, jakie się zacho- 
wały daja o nich dobre pojęcie, 

Wioślarze skryci byli poza wysokiemi burtami. 
szele 
jaciót. 

Kwilnący okres żeglarstwa egipskiego, la okres od XXVII 
do XIV w. przed Chryslusem, — później 
najlepsi żeglarze starożytności Fenicjanie. żeglarstwo еқір. 
skic upada. Zostały jednak po niem liczne tradycje, nieświa- 
damie stosowane po dziś dzień przez żeglarzy wszystkich 
narodów Świata. 

Mimo hegemonji morskiej Fenicjan Egipt dostarczał, а) 
По рӧіосј starożytności doskonałych marynarzy. Јак ío na 
morzu, — піс zawsze żeglowano szczęśliwie. Мізіогір prze- 
kazała nam opis kalastrofy spisany przez pisarza o ,wpraw- 
nych palcach" Amoni-Amensa, Relacja brzmi tak: 

„2 rozkazu faraona udałem się do kopalń na statku dlu- 
gości 150 łokci, szerokim na 40 łokci. Była na nim 150 ma- 
rynarzy, najlepszych żeglarzy Egimu, o sercach bardzicj 
mężnych, niż serca lwów, 

Qznajmili mnie oni, że nie mam się czego obawiać, gdyż 
wiatr będzie pomyślny, a że żeglarze z nich wyborowi, — 
jeden raztropniejszy i dziclniejszy od drugiego.. Gdy by- 
liśmy na pełnem morzu nadeszła hurza 1 gdy zbliżyliśmy 
się do lądu, silna bryza sfalawała lak morze, że bałwany 
dochodziły do 8 łokci wysokości. Ja zdołałem uchwycić ka- 
wał drewna, — ci ca pozostali na statku zginęli eo do jed 


педа. Dziś znów jestem tutaj, gdyż fala wyrzuciła mnie ро 
3 dniach na wyspę... 


Na ma- 
był kosz (mars), z którego łucznicy razili nieprzy- 


arenę wchodza 


Zuglarsiwa morskie po wszysikie czasy było, jest i bę- 
dzie niecubłagoną walką. Giną w niej nawet najlepsi żegla- 
rze a lwich sercach. 


A. Heinrich 
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O samowystarczalności w dziedzinie sportu wiošlarskiego 


Prawie we wszystkich dziedzi 


jach gospodarstwa kraja- 
wego dążymy do samowyslarczalności. I trzeba przyznać — 
nieraz nawet na odcinkach nader trudnych udaje nam się 
te osiągać. 

Nie mówiąc już o wagonach kolejowych, lokomotywach, 
aeroplanach i wszelkich artykułach, wytwarzanych na po- 
trzchy obronne kraju — artykułach, które nie ustępuje w 
niczem wyrohom zagranicznym wspomnę о wyrobach 
w dziedzinie pokrewnej wioślarstwa, a mianowicie о wy- 
rabach kajskarskich. 

Jak wiemy, szerszym rzeszom kajakowców służy kajak 
z dykty lub drzewa, wyrób klórego nawet dla celów regata- 
wych nie naslręcza większych Irudności. Wiemy równiez, że 
świat kajakarski posiadu „warstwy wyższe” — arystokrację 
klóra posługuje się wyłącznie składakiem, a składak ma 


mowystarczelno: 


przecież hudowę o wiele hardziej skomplikowaną. 

Był czas — wszyscy ta jeszcze pamiętamy, że o budowie 
kladaku w kroju nikt nie myślał. Kiedy zaczęto myśleć, na- 
polykano na wiele trudności. Pierwsze próby jokoś nic uda- 
wały się, Próby takie były czynione przez firmę „Nawieula” 
i przez innych. Dopiero Jenkner i Wagner- Bielsko zdolal 
osiągnąć w roku 1930 zadowalające wyniki. Krajowe skła- 
daki tej marki były w lalach 1931—1932 poszukiwane na 
rynku, јако bezkonkurencyjne. Powodzenie składaków Jen- 
kuera pobudziło wreszcie konkurencję. W 1934 roku na 
„Pierwszej ogólno krajowej wystawie kajakowej, turystyki 
wodnej i wioślarstwa”, urządzonej przez klub wioślarski 
«Wisla w Warszawie, w Bagateli 
wypuszczone na rynck „Polskie Pioniery”, „Delfiny“ i „Pia- 
Му" Po bliższem zhadaniu, przekonaliśmy się, że jakość 
tych wyrobów jest wysoka, a solidność wykonania nie kor- 
sza od skłądaków importowanych. 

Niestety, wytwórnie, które tak dodatnio zaprezentowały 
się na wystawie, poczęły w latach następnych znikać jedna 
po drugiej, kdyż na potrzchy polskiego rynku było ich za 
wiele. раді! Jenkner i Wagner, u których strona handlo 
wa przedsiębiorstwa od początku тоспо szwankowała, upadł 
a Delfín”, „Mars“ i inne — ostał к jast" oparty na тос- 
nych podstawach finansowych, na zolidności wykonania i 
na spre: 
„Piasta* pokrywa całkowicie zapottzehowonie naszego ryn- 
ku, niema co żałować upadku tamtych firm. Była lo przy- 
kra konieczność gospodarcza Ważniejsze jest to, że majac 


podziwialiśmy świeżo 


ej organizacji sprzedaży. 1 skoro produkcja 


Jacht Aschanci II weżmie przed Olimpjadą udział w regatach 
atlantyckich 


„Piasta“ w kraju — możemy nie sprowadzać składaków z 


zagranicy, bez żadnego uszczerbku dla sportu kajakowego. 


W dziedzinie sprzętu żeglarskiego możemy nie sprawa- 
dzać z zegranicy nawet t, zw. „olimpijek”, które produkuje 
wzorowa stocznia Lahn: w Chojnicach. Natomiast garzej 
przedstawia się sprawa produkcji w kraju wioślarskich ło- 
dzi regalowych i wioseł. Artykuły te, choćby się było nej- 
gorliwszym wyznawca hasła „popleraj wyroby krajowe" — 
trzeba wciąż jeszcze sprowadzać z zagranicy. Wyrób krajowy 
łodzi wyścigowych nie stoi na poziomie, któryby dawał 
szanse równej wałki w spotkaniach miedzynarodowych. 


Kluby, klóre w swoim czasie z szlachetnych pobudek 
zaopatrzyły się w ładzie wyścigowe w istniejących wytwór- 
niach krajowych, poniosły strate, gdyż po pewnym czasie 
łodzie te przestały cię nadawać nawet da spotkań między- 
klubowych. Różnica jest tek znaczna, że „zajstniał” proj ckt 
urządzania podczas regat nieklórych biegów па lodziach 
wyłacznie pochodzenia krajowego, aby w len sposóh 2 
jednej strony zrównoważyć szanse walczących osad, z dru- 
шісі zaś popierać choćby z tokiemi zastrzeżeniami, wyrób 
krajowy. 


Należy wątpić, czy la drogą produkcja łodzi wyściga- 
wych w kraju zyska na jakości, czy nie będzie podkreśle- 
owego. A przecież nie o to chodzi. 


niem niższości wyrobu k 
Stocznie łodzi w kraju powinny mieć tę ambicję, żeby 
wyprodukowane łodzie wyścigowe nie były droższe od za- 


granicznych, ca podobno ma miełsce, lecz żeby przynaj- 
mniej nie były od nich gorsze. 

Wówczas nabierze praktycznego znaczenia dezyderat, 
zgłaszany na ostalnim Sejmiku wioślarski przez klub 
„Wisła” w Warszawie, аһу zaniechać sprowadzani 
wania zagranicznych łodzi i wioseł, Narazie stan jest luki: 
że nawet wnioskodawey, pomimo najlepszych intencyj, nie 
mogli poczynić pewnego zakupu w kraju w myśl swego de- 


zyderatu. 

Ale to nie znaczy, że z tym stanem trzeba się pogodzić 
„a dłuższą metę. Przeciwnie; należy dążyć do zmiany na 
lepsze, gdyż tego wymaga ogólna sytuacja gospodarcza kra- 
in i dola polskiego roholnika, Zmiana zależy w d 
niu od wytwórni łodzi, które powinny widzieć w niej zwój 
interes. 


ym stop- 


Kluby zaś i Zwiazek powinny przejawiać zywsze z 
teresowanle wytwórczością krajową. Wytwórczość ta bowiem 
potrzebue niewątpliwie dyreklyw, życzliwości i opieki, 


Wł. Grz. 


ŻAGLE POLSKIE 


„РОЅЕЈрОМ“ 


uzyskały no mistrzostwach Europy 
w jachtingu lodowym 1936 r. w Anger- 
burgu, uznanie i pochwałę. 


JOLKOWE, KAJAKOWE 


ŻAGLE 
i JACHTINGOWE zamawia doświadczony 
żeglarz tylko 
w Wytwórni Тарі „POSEJDON“ 


Chojnice Tel. 188 
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WOD NK — 


Spływ па Olimpjadę do Berlina 


|. Trasa i termin spływu 


„ apływ rozpaczmie się dnia 


Organizowany przez P. Z. z i 
22 lipca przedpołudniem w Międzychodzie nad Worta 


w-dztwie Poznańskiem (Międzychód, slo powiatowe, 
stacja kolejowa, połaczenia do Zbąszynia, Szamotuł 1 Ro- 
kictniey, Przystań Wioślarska). 

Z Międzychodu Warta do wiścia jej da Odry 127 km., 
da стау niemiechicj 10 km. 24VII чена pika 
nad Wartą. (91 km. od Międzychodu) 

yw niemiec- 


spływu do Landsbergu 
W Landsbergu 25 lipca гапо rozpoczyna SiC spt: 
kich kajakowców z tych okolic, organizowany przez fa 
tscher Kanu-Verband w ramach gwiaździsiego spływu na 
Olimpjadę, adbywajacego się na terenie eałych Niemiec. 

Uczestnicy obu spływów, polskiego i niemieckiego, po 
wnłynięci na Odrę plyna Odry w dół da miejscowość 
Hohensaaten, gdzie odgałczia się słynny Hohenzollern- 
nal stanowiqey droge wodne z Berlina do Szezecina (ot 
Landsherga do Hohensaalen 106 km.). Przybycie spływu da 
Hahensaaten przewidziane jest na 27 lipca popołudniu. 

W Oderhergu nad kanałem Hohenzollernów (9 km. od 
Hohensaaten), do splywu przyłaczają się uczerlnicy me- 
mieckiego spływu kwiaździstego ze Szczecina i dolnej Odry. 
Wyjazd ғ Oderbergu 28 lipca kanałem. W miejscowości Nie. 
der-Finow na MHohenzollern-Kana) zwiedzenie iinponujęcych 
urządzeń technicznych, podnoszących statki o pojemności 
da 2000 tonn na wysokość 36 metrów celem pokonania róż- 


пісу wzniesień nu kanale. 
Z Hohenzollern-Kanel uczestnicy spływu zbaczoją ku psi- 
nocy kanałom, łyczącym się z jeziorem Werhellin, celem 


yan z piękności jeziora (Werbellin. 


zwiedzenia tega 
Kanal, 85 km. od Oderbe 

W miejscowości Oronienb 
siç z Намеои, którą uczestnicy spływu dopływują do Jej 
połączenia mię ze Szprewa. Szprewą spływ podąża przez 
Spandau, przez caly Berlin da obozu położonego пай Szpre- 
wą niedaleko jej wypływu z jeziora Grosser-Müggel-See. 
Przybycie da ohozu olimpijskiego przewidziane jest 1 sierp 
nia. Długość trasy od Oderbergu do obozu 165 kin Na ka- 
nale możność korzystanie z halowników 


eg Hohenzollern-Kanal |ączy 


il. Obóz w Berlinie 

Znajduje 
się w poblizu miejscowości Kapenick- poła- 
czonej z Herlinem koleja (pociągi ca 5 minut) oraz lini 
tramwajowemi nr. 84 i 187. W obozie każdy uczesinik spły- 
wu mieszka we własnym namiocie, który jest nicodzownu 
częścią składowa ckwipunku spływowego (рата punki IX 
komunikatu). 

Dia uczestników spływu z Polski wyznaczone jest micj- 
sce w ohozie w przeznaczonej części dla kajakowców ze 
Śląska (бап ЈУ Schlesien des Deulschen-Kanu-Verhande<) 
Uczestnicy obozu zaapatruja sie sami w zywność, które 
przygalowują systemem kampingowym, jednakże dobre re- 
stauracje znajdują się w pobliżu obozu. Jakkolwiek chóz 
będzie strzeżony przez odkomenderowane w tym celu od- 
działy policji, komenda obozu nie bierze odpowiedzialnożci 
2a ewent, kradzieże i szkody; wskazane jest wobec tego zeo- 
patrzenie się w namioty zamykane systemem, używanym 
przy zamykaniu worków turyslycznych. 

Łodzie i sprzęt wioślarski i żeglarski przechowywane bę- 
da w speojalnych strzeżonych Һагвһасһв nad brzegiem 
Szprewy w bezpaśredniem sąsiedztwie obozu. 

Olimpijskie regaty kajakowe odbędą się na torze w Gru- 
nau 7 i 8 sierpnia, olimpijskie regaty wiaślarskie tamie 


Ohóz czynny jest od 1-до do 16-go sierpnia 
irschgarten. 


11, 12, 13 i 14 sierpnia; obóz odległy jest od toru w Granau 
około Sij km,sa jednakże połączenia tramwajowe i aulo- 
m... 

Niemieckie pole sportowe (Re:chssportfeld) ze stadjonem 
olimpijskim znejduje się po przeciwnej, niż obóz, zachod- 
niej stranie Berlina w Grunewaldzie. 


Ш. Czas pobytu w Berlinie. — Porozumienie z P.Z.T.W. 
w sprawie wzajemnej wymiany uczestników spływ 
kajakowega i wiaślarskiago 


Pohyt w chozie przewidziany jest w dwóch okresach: 
od 1 do 9 sierpnia i ad 9 da 16 sierpniu; możne jednakże 
zamówić miejsce w obozie na cały czas jega Irwania. Opła- 
іу. które uiszcza się przy przybyciu do obozu, wynoszą: za 
pierwszy luh drugi okres pobytu po 3 marki od озору; 7a 
cały okres pobytu no 5 marek ad osoby. 

Zurząd Główny P. Z. К. organizuje pohyt w obozie olim- 
pijskim tylko w czasie pierwszego okresu, t. |. do 9 sierp- 
nia rano. W czasie drugiego okresu, od 9 do 16 sierpnia, 
przewidziany jest раһуі w ohozie uczesiników spływu, ar- 
ganizowanego przez Polski Zwięzek Towarzystw Wioślar 
skich (Р. Z. T. W.), z klórym Zarząd Główny Р. 2. К. nawią- 
zał w lej sprawie kontakt celem umożliwienia członkom obu 
organizacyj wzięcia udziału w spływie w terminie, najlepiej 
im odpowiadającym Spływ, organizowany przez P. Z. Т. W. 
wyruszy pa zakończeniu regat o mistrzostwo Polski, które 
odhędą się w Bydgoszczy w dnioch 25 1 26 lipca, 1 przyhę- 
dzie do obozu olimpijskiego ba 9 sierpnia, Po ustaleniu 
przez P. Z. T. W. szczegółów aplywu wioślarskiega I fina- 
Jizscji porozumienia w sprawie wzajemnej wymiany uczest 
ników obu spływów uczestnicy spływu P. Z. K. będa za- 
pewne mogli na życzenie pozosła£ w ahozie olimpijskim 
pad opieka P. 2, Т. W. także przez drugi okres, od 9 do 16 
sierpnia, a więć przez cały czas trwania Olimpjady, o ile 
піс staną temu na przeszkodzie trudności paszportowe. 

Stosownie do wstalonej па konferencji porazumiewaw- 
czej dniu 7.1V zasady wymiany członków również <zlonko- 
wie lowarzystw, zrzeszonych w P. 2. T. W., heda mogli wy- 
jechać wcześniej na Olimnjadę ze spływem P. Z. K. a По 
nie stana temu na przeszkodzie trudności paszpartowo. 


IV. Bilety na Olimpjadę 


IV. Bilety na Olimpjadę. Ze względów na trudności organi- 
zacyjre Zarząd Główny P. 7. К. nie zamlerza pośredniczyć 
w uzyskaniu biletów wstępu na jukikalwiek dział Olimpia- 
dy dla uczestników spływu. Według informacy] Komitetu 
Olimpijskiego bilety nie są imienne; przedsprzedaż już się 
rozpoczęła; ze bilety nie wolno płacić markami rejestro- 
wanemi (Registermarke); bilety przesyła Ме zamawiają- 
cym je dopiero ро nadesłaniu do Berlina pełnej należności 
z doliczeniem porta za przesłanie biletów. Bilety są do na- 
hycia we Frankopolu w Warszawie, ul, Mazowiecka 9, 
Uczestnicy spływu, którzy pregna zamówić hilety jedna- 
еее lub abonamentowe $è Olimpjadę, muszą Ма жұ» 
nić sami í na własne ryzyko. Zwracać się należy pad adre- 
sem: Organisalion-Komiiee [ur die ХІ Olimpiade, Karten- 
мейе, Berlin-Charloitenhurg 2, Hardenbergsirasse 43. 
Abonamenty do sładjanu olimpijskiego (Olympia-Sta- 
jn-Pass), Ważne na wszystkie igrzyska, odbywające sic 
w stadjonie, są w cenie: І miejsce siedzące 100 mk., П miej- 
sce siedzęce 60 mk., ПІ micjsee siedzące 40 mk; abonameniy 
te nie są ważne dle zwiedzenia zawodów pływackich, wio- 
ślarskich, koksu i innych, odbywających sie poza stadjonem. 
Bilety wstępu na zawody wioślerskie w бгйпац są w cenie: 
I miejsce siedzące 40 mk, II miejsce 30 mk, miejsce stojące 
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wszystkie dni zawodów wioślarskich. Bilely na zawody ka- 
jakowe patrz punkt VIH Komunikalu. 

Nada przewidziane są bilety wstępu na noszezególne 
zawody w stadjonie, basenie pływackim, na gry elimins- 
cyjne piłki nożnej na boiskach berlińskich poza stadjonem 
i 1. p. Cen tych biletów dla breku miejsca nie podajemy. 


V. Wycieczki po drogach wodnych w Niemczech 


Zarząd Główny P. Z. K. zamierza w porozumieniu z Deu- 
lscher-Konu-Verband zorganizować po pierwszym okresie 
pobytu w obozie olimpijskim, a więc od 9 sierpnia, parę 
wycieczek po najcickawsz, 

Przewidziana jest przedewszystkiem wycieczka na Ten, 
przyczem brane są pod uwagę 3 warjanty: 

в) Wyjazd z Berlina 10.VIII przez Frankfurt n. Menem 
(zwiedzenie Frankfurlu) do Mogund з (Mainz); z Moguncji 
rozpoczyna się spływ Аспет do Kolonji. Elapy: 1) Magun- 
cjs—Bingen 28 km; 2) Bimgen—St. Goar 26 km; 3) St. 
Goar—-Koblencja 38 km; 4- 6) z Koblencji w 213 dnia da 
Kolonji (105 кт); razem po Renie 197 km. W przełomie 
Renu między Moguncją a Koblencją, który uchodzi za jed 
ną z najpięknieiszych рағһуі rzecznych Europy, elapy ce- 
ława obliczone przeciętnie ро 30 km. dziennie. 

Przybycie do Kolonji 17 sierpnia; czas (rwunia wyciecz 
ki 8 dni, nie wliczając czasu, przeznaczonego па zwiedze- 
nie Kolonji. Wycieczka powyjsza organizowana jest przez 
Deutscher.Kanu-Verband dla uczestników obozu olimpij- 
skiego, Powról z Kolonji koleją do Zbąszynia. 

b) Wyjazd z Berlina 9,VIII da Schwcinfurlu nad Me 
nem; stad spływ przełomem Menu wśród gór bawarskiej 
prowincji Unterfranken przez Kitzingen i Wurzburg do 
Aschaffenhurga nad Menem, gdzie kończy się spływ 14 rze. 
ka; trasa, bardzo interesująca, wynosi około 245 km; czas 
trwania spływu Menem 5 do 6 dni. — Eweulualnie spływ 
Menem można rozpocząć od Würzburgs, wówczas trasa wy- 
niesie 172 km i zajmie bez narażania uczestników na więk 
szy wysilek 4 d 

Z Aschaffenburga koleją do Moguncji, poniewoż na dot- 
nym Menie od Aschaffenburga jest bardzo duża śluz, krą- 
jobrazowo zaś ta partja rzeki jest m interesująca. Z 
Moguncji spływ Renem jak w punkcie а). 

Czas trwania spływu Menem i Renem wraz ze zwiedzę 
niem Wiirzhurga nad Menem, Moguncji i Kolonji — 13 
względnic 15 dni, wliczając с2аз, potrzebny na zwiedzenie 
piękniejszych miejscowości na szlaku Moguneja—Kolonja. 

Powyższa wycieczka przewidziana jest tylko dłu uczest- 
ników spływu z Polski, prźyczem Deutscher Reichshund fur 
Leihcsibungen, Fachamt Kanusport, ofiarowuje się taska- 
wie dać przewodników kajakowców na wyżej opisaną trasę. 

c) Wyjazd 2 Herlina 3.VIII przez Frankfurt nad Menem 
1 Karlsruhe do Kehl nad Renem naprzeciwko Slrassburga. 
Stąd spływ Renem do Moguncji. Etapy: 1) Kehl—Karlsruhe 
Rappenwórth; 2) Karlsruhe Reppenwórlh—Mannheim (od- 
ległaść: Kehl—Mannhcim 134 km, prąd bardzo bystry; ро 
drodze eweni. zwiedzenie Szpiry (Speyr); 3) Mannheim— 
Erfelden, po drodze zwiedzenie Wormacji; 4) Erfelden—Mo- 
guncja (adległość: Mannheim—Moguncja 64 km); zwiedze- 
nie Mogune. pływ Renem do Kołanji jak 
w punkcie a). 

Czas trwania opisanego wyżej dłuższego spływu Renem 
12 do 13 dni, wliczając czas, potrzebny по zwiedzenie pięk- 
niejszych miejscowości nad Renem na szlaku Moguncja -- 
Kolonja (najpicknicjszy szlak Renu). Przewodnicy — kaja- 
kowcy niemieccy, delegowani przez Fachamt-Kanusport D. 
R. L. 

Najbardziej prawdopodobne jest zorganizowanie wy- 
elcczki, przewidzianej w punkcie b) lub c), względnie obu 
jednocześnie, przyczem uczestnicy obu wycieczek spotkali- 
hy się w Kolonji, skąd nastapi powrót koleją do Polski. 


2 Moguncji 
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VI. Powrót do Polski. 


Powrót do Palski dla w kich uczestników spływu 
przew. lany jesl wyłącznie kołeją. Uczestnicy podzieleni 
zoslana na 2 grupy: krupa I obejmie tych, którzy zechcą 
wracać z Berlina po zakończeniu pobytu w obozie olimpij- 
skim, a wice 9 Iuh 10 sierpnia; grupa II obejmie uczestni- 
ków jednej z wyżej zaprojektowanych wycieczek; grupa I 
powraca koleją z Berlina, grupa II kołeja z Kolonji. 


МП Paszporty ptyki no przewóz składaków 


i sprzętu obozowego 

Zarząd Główny P. Z. K. wystąpi do władz państwowych 
palskich za pośrednictwem Państw, Urzedu Wychowania Fiz. 
i Przysposobienia Wojsk. względnie Związku Polskich 
Związków Sportowych о dwa paszporty zbiorowe dla uczest- 
mików spływu: jeden z ważnością ad 22 lipca do 11 sierpnia 
(ғау tygodnie), drugi z ważnością od 22 lipca do 25 sierpnia 
(pieé tygodni). 

Vdzielenia ulgowych paszportów indywidualnych odmi- 
— 

Zarzad Główny 1. Z. K, bierze również na siebie uzy- 
skanie wiz memieckich а uczestników spływn, oraz tryp- 
tyków na przewóz składaków, względnie zwalnienia od kau- 
eji celnej składaków i przyborów obozowych. 


МШ. Kaszt wycieczki. 

Według informacyj, otrzymanych od Fachamt-Kanusport 
D. А, L. dzienny koszt utrzymania w Niemczech wyniesie na 
osohę okało 5 mk, a więc dla uczestników 1 grupy około 
100 mk, dla uczestników H grupy około 175 mk, przyczom 
w lem obliczeniu brane jest pod uwage tylko zakupywanie 
produktów celem odżywianiu się sysiemem kampingowym, 
nie jest zaś uwzględnione korzystanie z resłauracyj, Jak 
dotychczas, піс są przewidziane ogroniczenia со do wwozu 
na kajakach produktów spożywczych z Polski, gdzie ceny 
ich są о wiele nizsze. 

Bilety kolejowe z 50% zniżką, którą przyrzeka Fachamt- 
Kanusport D. R, I, wyniosą 1.6 feniga na 1 km. III klasa 
pociągu osobowego; nu расіак pospieszny ohowiqzuje spe- 
cjolna dopłato. Według przysłanych nam obliczeń bilet ko- 
lejowy zniżkowy na przestrzeni Berlin —Moguneja na III kl. 
pociągu pospiesznego wyniesie okolo 12 mk, na przestrzeni 
Kolonja—Herlin około 14 mk. Na powrót z Berlina do Zhą 
szynia przewidziana jest zniżka 60%. 

Przewóz składaków złożonych w wozie bagażowym na 
wymienionych przestrzeniach kosztuje około 3 mk, przewóz 
łodzi wiosłowych małych około 25 mk; składaki złozona 
można zabierać do przedziałów. 

Deulscher-Kanu-Verhand ofiaruje uczesinikom spływu 
z Polski zniżkowe bilety wstępu na olimpijskie regaty ka- 
jakowe w cenie 4 1 2 mk za miejsce siedzące, 1 mk za mioj- 
sce stojące. 

Ze względu na różne dodatkowe koszty, nie dające się 
przewidzieć (wstępy do muzeów, przejazdy lramwajami 1 
autobusami, dowóz składaków do stacyj przystani, wstępy 
na widowiska, ewent. naprawki, opłaty za Śluzowania na 
kanałach, jedzenie w restauracjach i t. p.) uczestnicy I grupy, 
wyjcźdzającej na krótszy pohyt, obowiązani będą wylegi- 
tymować się przed Komisją spływu w Międzychodzie po- 
siadaniem sumy minimum 150 mkq na osobę, uczestnicy П 
grupy. mającej w programie wycieczkę na Ren, sumy mi- 
um 280 mk na osobę. W obliczeniach tych nie ww pres 
widziane koszty dojazdu da Międzychodu, koszt paszportów 
1 ЖШ niemieckich. 

Przepis ten będzie egzekwawany przez organizatorów 
spływn z całą bezwzględnością, aby uniknąć ubliżającego 
honorowi sporlowca palskiega ewent. zwracania się o po- 
moc finansową do konsulalów Rzplitej w Niemczech. 

20 mk; bilety te hczimienne, upoważniają do wstępu na 
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Zarząd Główny P. Z. K. wystara się та pośrednictwem 
Państw. Urzędu Wychowania Fiz. i Przysposobienia Wojsk. 
а zniżki (500/, taryfy В) dla uczestników spływu na do- 
jazd do Międzychodu i powrót ze Zbąszynia do miejsca za- 
— б 

Майо Zarząd Główny Р. Z. К. może па życzenie po- 
Średniczyć w zakupnie 1. zw. marek rejestrawanych (Hegi 
stermarken), sprzedawanych wyłącznie turyslom, udają- 
cym się do Niemiec, po kursie niższym od giełdowego kur- 
su marki niemieckiej (okoła 130 zl. za 100 marek) 


ІХ. Ekwipunek 
Stosownie da uchwały Walnego Zjazdu Delegatów P. Z. 
K. z dnia 2341. b. r. do udziału w spływie z ramienia P. 
Z. K. dopuszczone będa wyłęcznie składaki jedno | dwu- 
osobowe; kajaki sztywne udziału w spływie brać nie тока; 
wyjątkowo dopuszczone być mogą kanadyjki pa uprzedniem 


uzyskaniu zgody Zarządu Gł. P. Z. К. 
Ponadto każda osada powinna posiadać namiot i normal- 


ny sprzęt kampingawy 

Składaki winny hyć zaopatrzone w proporczyki klubowe 
oraz proporczyki P, Z, Ке; wszystkie składaki winny mieć 
wymalowaną lub naklejona nazwe. 

Ze względu na reprezentacyjny charakter spływu każdy 
uczestnik winien posiadać: 1) whranie sportowe na prze 
jazdy koleją i pohyt w maeácie; 2) kostjum kajakowy, zlo- 
żony z białej koszulki (kilka sziuk na zmiane) i granato. 
wych spodenek wioślarskich; 5) porządny kostium trenin- 
gowy do użycia w dni chłodne i w obozie; 4) płaszcz od 
deszczu lub wiatrówkę. 


X. Regulamin spływu 

Zarząd Główny P, Z. K. apracnje 

ry zostanie podany do wiuńomości uczestników w jednym 

7 naxtępnych komunikatów Z. K., dotyczących rpływu 

olimpijskiego. Wszyscy uczestnicy spływu obowiyzani będą 
do bezwzględnego posłuszeństwa przepisom regulaminu. 


gulamin spływu, któ- 


ХІ. Zgłoszenia uczestnictwa w spływie 


ЕРОТ ЖОРЫ ді 
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Kópenick-Hirschgarten. Ostateczny termin zgłoszeń wyzna- 
стапу został па 15 czerwca, przyczem do końca maja nale- 
ży podać w przybliżeniu liczbę uczestników, reflektujących 
na miejsce w obozie. 

Wobec powyższego Zarząd Główny P. Z, K. przyjmuje 
zgłoszenia na udział w spływie tylko do dnia 90 maja b. r. 
memu 

Zgłoszenie winno zawierać: 1) nazwiska i imię zgłasza- 
jacego sie; 2) dale i miejsce jego urodzenia: 3) zawód; 
4) stałe migisce pobytu i adres; 5) rodzaj і numer dowa- 
du osobistego; 6) przynależność do klubu luh sekcji kaja- 
kowej; 7) informacje a łodzi (składak dwu- czy jednoosobo- 
wy, jakicj firmy, nazwa składaka); 8) przy składaku dwu- 
osobowym informacje, wymieniane w punktach 1—6, do- 
tyczące drugicj osoby z osady składaka, 


W zgłoszeniu należy podać, czy zglaszający się reflek- 
tuje na udział w í grupie splywu (powrót 10 tub 11 sierp- 
nia), czy w II grupie (wycieczka na Ren, powrót 23 lub 


24 sierpnia). 


Przy zgłoszeniu należy wpłacić па konlo P. Z. K, w P. 
К. O., Nr. 24,920, ро 25 zl. od asohy na koszt wyrobienia 
psxzportów zhiorowych oraz I zł. jako wpisowe na spływ. 
тогот 35 zł, zaznaczając nu blankiecie: „Na spływ olim- 
pishi", Wizy niemieckie opłacone buda dodatkowo. 

Zwloszenie na spływ uważa się za ważne po dokonaniu 
wymienionej wpłaly 35 zł. 

W razie niedojścia do skutku organizacji spływu Zarząd 
Główny P, Z. K. жездей wpłacona sume po palrąceniu kasz- 
tów przesylki przekazem pocztowym i korespondencji w wy- 
sokości 1 2l 


XII. Następne komunikaty 


Pa uzyskaniu dalszych informacyj od Fachamt-Kunu 
sport D. R. L, w szczególności ca do dakladnego obliczenia 
kosztów projektowanych wycieczek, wyboru jednej z nien, 
względnie możliwości urządzenia 2 wycieczek, informucyj 
со do puszportów polskich dla uczestników spływu, kosz 
tów wiz niemieckich, nohycia marek rejestrowanych i 1. d, 
Zarząd Główny wyda następny komunikat о xpływie. 


Niemiecki Komitet Olimpijski јо? obecnie przyjmuje za PA abowaki Wł Sekunda 
maa bala na пісізса w olimpijskiem ohozic аабб pt sckręturz I Zast, Przewodnicz. 
Kronika 


Wioślarstwa 
Przygotowanie do regat olimpijski 
emey chlubi4 siç swoja organizacją. W roku zeszłym 
podezns Mistrzostw Europy w Grünau pokazali са potrafi 
ni ogromem | spra- 


Wszyscy uczestnicy regat byli olš 
wnością maszyny organizacyjnej. 

Były lo jednak tylko mistrzostwa Europy. Igrzyska 
Olimpijskie, lo coś więcej, totez organizacja regat olim- 
piiskieh, ma hyć pod każdym względem rekordem rekordów. 

Na czele przygulowań stoi rzlah złożony z Fiihrera D. 
R. V. Paullego, do pomocy ma оп lak wylrawnych organi- 
zatorów, jak Hahmann, Maak а Schwicer (prezes B. R. V.) 

W odróżnieniu od innych narodów, które Iuhuis się w 
wielkich „ciałach zhioyawyeh“ Niemcy stosują zasadę pa- 
wierzenia realizacji wielkich zadań jednostkom, wybitnym 
pracy 
i adpowiedzialności. Da pomocy tego sztabu stać hędzie 20 
speców wybranych do komitetu igrzysk przez poszczególne 
nańslwu. Techniczna strona regat leżeć będzie w rękach 
200 funkcjonarjuszów. 

Zawodnicy zakwalifikowani bedą obok toru Grinau w 
Köpenick. 


Do dyspozycji reprezenlocyjnych drużyn oddune bydy 
wygodne kwatery w өтінен w Kópeniek, dwóch szkołach 
1 kaszarąch policji. Urocza wioska olimpijska Doberitz jest 
zbyt odległa (40 km) od terenu regat, Dojazd z Kóipenick 
da байпап utrzymywać beda tramwaje (со 10 minut), п 
w razie przeludnienia samochody wajskawe. Kweslja zas 
kwaterowania i przewozu zawodników nie jest bluha, Star- 
towa huwiem mają 24 narody, a ilość zawodników wy- 
niesie ponad 600 (400 wioślarzy i 200 kajakoweów). Dla 
urozmaiceniu 3 tygodniowego pobytu, w programie przyjęć 
umicszezono wiele atrokcyj, jak koncerty, wieczory mu 
zyczne, kino, wraz wycieczki po pięknych jeziorach podher- 
lińskich „Głuu* programu przyjęć siunowić będzie hankiet 
Ша delegacyj zagranicznych na terenach przystani Herliner 
Ruder Үстсіп z 1876 r., który podobnie jak w roku zeszłym 
czynić hędzie henory Domu. Kongres F. 1. S. А. rozpacznie 
się 6 sierpnia w sali „Iegatta-Vercin* w Grilnau. 


Ponieważ hilety na trybuny stałe w ilości 20.000 zostały, 
juz w całości rozsprzedane, organizatorzy zamierzają zbu- 
dować па środku jeziora tryhuny prowizoryczne na 6.00 
asńb. Do sprawnej służby informacyjnej w czasie biegów 
zmobilizowana cały arsenał współczesnych środków laczno- 
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ści, telefony, telegraf, radio. Czasy lapane będa elektrycznie 
z dokładnością do 1/00 sekundy. Porządek na torze utrzy- 
mywać będzie policja wodna. W dniu regat kursować będa 
specjalne pociągi } autobusy, których zadaniem będzie prze- 
rzucić na ciche zwykle wody Wansce dziesiątki tysięcy wi- 
dzów. Cała organizacje przemyślana jest da najmniejszych 
szczegółów, i niewąlpliwie będzie wzarem dla przyszłych 
zawodów. 


Uroczysłaść odebrania przyrzeczenia treningowego. 


Bydgoski Komitet Towarzystw Wnoślarskich urządza w 
przyszłą niedzielę uroczyste odebranie przyrzeczenia trenin- 
Rowego w bydgoskim ośrodku wioślarskim. 

Uroczystość odbędzie się w sali Resursy Kupieckiej przy 
ul. Jagiellońskiej 13. 

Poczętek o godz. 10.30 przed południem. 


Anyłja. Ostatnie dni przyniosły dwa wielkie zdarzenia. 
Odhyły się bowiem Mistrzostwa Tamizy oraz 88 mecz Ох- 
ford--Cambridge. 

Do pierwszej imprezy zgłoszono 140 osad, startowalo 


131. Na czoło wyszedł Thames R. С. (20:9) przed London 
R. С. (90:14) i Jezus College, W Thames R. С. wiosłuje 
obecnie dawny szlakowy Cambridge'u Szilagyi, podezus, gdy 
dotychczasowy zwycięśea Londyn H. С. stracił swe najlep- 
- wała 

Thames R, С. wykazał znakomila klase swych osad, Na 
25 czołowych 5 osad było z tego klubu, podczas gdy tylko 
2 z London M. C, Regaty o „Pierwszeństwo na Тат} 
zapoczątkowane w roku 1926, z roku na rok cieszą się согак 
większa popularnością. 


Kajakarstwa 


zapowiedziany przez Polski Zwiazek Kajakowy obóz 
trenigowy, który miał odbyć się od 4—16 maja został z Au- 
gustowa, przeniesiony do Pucka 

Uczestnicy będą zakwaterowani w domu zdrojowym, 
Treningi odbywać się beda na Zatoce. Jak wiadomo, Puck 
ma być 12 lipca 1988 r. terenem mistrzostw polskich. 

Obńz PZK. będzie więe doskonałą zaprawą do mistrzostw, 
Když pozwoli poznać specjalne warunki, w jakich wypadnie 
w 

Zeszłoroczne niepowodzenia kajakowców nolskieh w So. 
potach, wynikly między innemi z nicznajomości warunków 
morskich. 


Komisja zawodów zawiadamia, że w maju będą punk- 
towane do nagrody kapitana zwięzkowego PZK. na rok 1936 
zawody umieszczone w poniższej tabeli. 


Data 


3 maj Krótkodystansowe 


24 maj Mistrzostwa Poznania 1 km. 


24 maj Krótkodystansowe 1 km. 


ШІ-сі Międzynarodowy 
31 maj | wyścig górski o mistrzo- 
stwo Polski 


94 km. 


REGION N. 


Miejscowość 


Grudziądz 


Poznań 


Myslowice 


Nowy Targ — Szczawni- 
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Startować moga jedynie zawodnicy zrzeszeni. Aby za- 
wody były zweryfikowane komisje sędziowskie winny prze- 
słać protokuły w ciągu 14 dni. W sklad komisji musi wcho- 
dzić przynajmniej jeden sędzia Okręgowy, posiadający waż. 
na na 1936 r. legilymację sędziowską. Do protokołów na- 
Jeży dołączyć wypełnione zapisy slarlowe. Zawodnicy mogą 
startować pa okazaniu ważnych (prolongowanych) nn re 
1936 legitymacyj zawodniczych. Obowiązuje Regulamin Re- 
galowy PZK. W razie stwierdzenia udziału zawodników nje- 
zrzeszonych luh nieposiadających legitymacyj, zawody nie 
heda weryfikowane i liczone w punktacji nagrody. 


Regaty Górskie o mistrzostwo Polski na Dunajcu ad- 
będa się 31 maja i 1 czerwca 1936 r, na trasie 94 km, z 
Nowego Targu do Nowego баста. Wraz z mistrzostwami 
Polski odhęda się zawody o mistrzostwo okregu małapolsko- 
śląskiego. Informacje szczegółowe padumy w następnym 
ИУ 


Klub Kajakowy, Katowice, (dawn. Klub Karmstów) po- 
daje do wiadomości, że otwarcie tegorocznego sczonu kaja 
kowego odbędzie się w niedzielę, 19 kwietnia rb. wycieczką 
Czarna Przemszą z Mysłowie do Nowego Biernnia. 
Zbiórka o godz. 7 na dworcu JI klasy w Katowicach, 
Zakończenie w Nawym Bieruniu u Hudamiekich, Uprasza 
się o liczny udział członków í sympatyków sportu kojuko- 


wego. 


Pływactwa 


Wspaniały rekord Jacka Modica na 1.600 m. wynoszący 
19:06,8 nie będzie uznany. Przepisy miedzynarodowe ho- 
wiem wymagają uby rekordy powyżej 500 m. były asięgane 
па basenie dlugaści minimalnej 50 jurdów, tymczasem Me- 
dica poprawił rekord w pływalni długości 26 jardów. 

Wobec tego rekord na tym dystansie należy w dalszym 
ciągu da Arne Вогщв z 1927 r. i wynosi 19:07,2 sek. 


Znany pływak japoński Meiza Koikke wyrównał rekord 
jatowy Amerykanina Kayc na 500 m. stylem klasycznym. 
Wynik brzmi 7:23,8 sek. 


Е 


Csik bije rekord Europu 


Znakomity zawodnik wegierski Csik ustanowił па dy- 
stansie 100 m stylem dowalnym rekord Europy w dóskona- 
łym czanie 574. Dotychczasowy rekord wynosił 57,8. Na 
200 m. Csik pobił dotychczasowy rekord Wegier, wynoszący 

4,4 uzyskując czas 2,13 


ZZ 


Organizator 


Wisla 


Sokół I szy Grudziądz 


Warta Poznański Okr. P. Z. K. 


M. 


1 К, Katowice 


Przemsza 


Malopolsko-Śląski 
Okręg P. 2. K. 


Durajec 


Nuwy Sącz 
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Jak należy malować łodzie? 


W nr. 14 organu Deutsche Ruder Verband „Wassersport” ukazał sie niezwykle 


interesujący artykuł inż. W. Vogła, cmawiający zasady lakierowania łod: 
„ jak trudno jest tak polakierować łódź, aby zniosła ona 
W mielu wypadkach słyszy się narzekania na jakość lakieru, 


dobrze z doświadczeni 
trudy całego sezonu. 


. Wiemy 


tymczasem w praktyce okazuje się, że nie był winien lakier terz sposób, w jaki 


rolakierowano łódź. 


Uważając, że temat ten zainłeresuje nietylko wioślarzy, ale 


теле i żeglarzy oraz kujakowców, zamieszczamy powyższy artykuł w obszernem 


streszczenni. 


Kto opickuje się naszemi łodziami? W olbrzymiej wick- 
szości dokonuje lej czynności t. zw. przystaniowy, który 
w wielu wypadkach ma najlepsze chęci, ale ponieważ ma 
bardzo skromny zasńóh wiadomości fachowych, przeła jego 
praca nie daje tak cfektawnych wyników, jakich się ocze- 
kuje i potem słyszy się narzekania, że polakierawanie ła- 
dzi nie jest zrobione odpowiednio. Właściwie najlepiej by- 
toby, gdyby celem zapoznania się z tematem i poniekąd 29 
karę za niewłaściwe obchodzenie się z łodzią, lakierowania 
łodzi dokonywali sami wioślarze wlasnaręcznie 

Czynność lakierowania łodzi rozpoczyna się ad grunto- 
wnego odczyszczenia powierzchni łodzi. Zwykłe na wiosnę 
hrak jest czasu na dokonanie tej czynności porządnie, lub 
leż uwuża się, że czynność tę można odłożyć do przyszłego 
roku. W rezultacie więc wioślarz zadawala się abmyciem ło. 
dzi i jednorazowem pociągnięciem jej lakierem. Tymczasem 
powierzchnia kurzu i błota ściśle związana z powierzchnia 
łodzi i niedajgea się usunąć przy pomocy zwykłego оту 
cla pozostaje í staje się powodem, że powierzchnia lakieru 
peka i chropawacieje. Ta właśnie spękana warstwu, zanie- 
czyszczonu i brudna musi być dokładnie usunięta. 

Czynności tej dokonw'e się najlepiej jesienia, kiedy jest 
dużo czasu. Doskonałym środkiem do tego celu nadającym 


się jest pumeks, względnie zwyczajne szmaly i piasck rzecz- 
пу, Oczywiście czyści się łódź na wilgotno. Po dokładnem 
starciu spękonej powierzchni, łódź obmywa się wodę, czyści 
się mydłem i szczotką. W środku wystarczy 104% obmyć wo- 
(д | szezotka, chyha, że wioślarze w ciagu sezonu obchodzili 
się z niy lekkomyślnie i zabłociłi ją. Wtedy za kurę powinni 
da dokładnie wyczyścić podobnie jek z zewnatrz, ohmyć à 
wytrzeć. Po wyschnięciu usuwa się resziki kurzu i piazi 
ж kątów zapomocą szczołki i pędzlu. Dopiero pa takiem 
oczyszczeniu łódź jest przygolowana do pocingnięcia jej L 


kierem. 

Zwykłe po oczyszczeniu okazuje się, że główki nitów 
nieco wystają ponad powierzchnię łodzi, Wówczas. przed 
lukierowaniem jeszcze, musimy uszczelnić nitowanie grun- 
townie. По tege celu używa się małego młoteczka. О ile 
możności powierzchnia uderzająca młotka nie powinna być 
większą od główki nitu. Tym razem pobija się nity od ze- 
wnątrz za poinocą lelskich, krótkich uderzeń. Od wewnatrz 
przytrzymuje się mly zapomocą większego młotka. Przy 
dodziach klepkowych szczelność łodzi po lakiem przenito- 
waniu wzrasta znacznie. Pracy lej dokonuje się tylko przed 
pierwszem Jakierowaniem. Przy następnem wystarczy skon- 
Irolować, czy wszystko jest w porzadku. 

Im lepiej łódź była uprzednie poiakierowana lem rrul- 
niej jest usunąć te zwierzchnią, zniszczona powierzchnię 
lakieru. Zły lnkier аге się szybka usunąć. Usuwanie la- 
kieru przy pomocy ługów, czy kwasu jest szkodliwe, gdyż 
Wszystko to farbufe drzewo a przytem wpływa ujemnie na 
nową powierzchnię lakieru, реКајас pod wpływem słońca I 


wody. Usuwanie lakieru przy pomocy L. zw. löttlampy jesl 
możliwe tylka przy łodziach, hudowanych z żelaza (moic- 
rówki). Spalone części starej powłoki musza hyć natych- 
miast usunięte. Drzewo spalone ta lampą wykszuje potem 


dużo większą łatwość pękani 


(Redakcja) 


Najlepiej jest stary lakier usuwać przy pomocy specjal- 
nego środka do zmywania lakieru a następnie reszię zetrzeć 
przy pomocy t. zw. cykliny. Przy tej sposobności rysy i po- 
ry drzewa wypełniają się masą lakieru, który po wyschnię: 
ciu zamyka ściśle pary drzewne. W ren sposób otrzymuje 
ię najlepiej przygotowana powierzchnię da lakierowania. 
Najlepicj jest używać do czyszczenia łodzi cykliny, używi 
rej da czyszczenie podłóg. Lepiej się ja trzyma w 
mięśnie nie męczą się zbyt szybka. Cyklinę leku latwa sa- 
memu przygotować przez umocowanie ostrza ж rączce dre- 
wnianej, długości 25 em. Przy cyklinowaniu nie należy przy- 
«iskać rączki zbyl mocno, gdyż i tak lakier usunie się 
wzgłędnie łatwo. Cyklinować należy dwa ~ lub nawet trzy 
таяу, używając za każdym razem coraz la ostrzejszej cy- 
Miny, przyezem cyklinować należy we wszystkich kierun- 
kach, shy wygładzić dokładnie powierzchnię łodzi. 

Dopiero po takiem przykotowaniu można przeszlifo- 
wać 3009) przyczem oie należy używać grubego papieru 
szklistego, gdyż wtedy powoduje się nierównaści w drzewie. 
Trzeba parniętać, że pył powstający przy tuj pracy jest szko- 
dliwy dla zdrowia 


„4 


Jezeli w łodzi spostrzeżemy jakieś pęknięci 


to należy 
je zakitować przed lakierowaniem. W starych łodziach trze- 
ha dokładnie przejrzeć dawne pęknięcia, czy przypadkiem 
kil w nich nie wysechł i nie trzeba қа zastąpić nowym. Do 
kitowania nie nadaje się kit, stosowany do okien, gdyż olej 
znajdujący się w nim wysycha w zimie i potem caly КИ 
Trzeba więc uży cjalnogo kitu marynnrskiego 
klędnie yuchtowego. Stosuje się go w stanie ciepłym, po. 
слет podgrzanem żelazem wtłacza się go w otwory i Wy- 
miata. Kil nie może jednuk pullć się przy tej pracy, 

Wiele dyskusyj wywołuje pytanie, czy łódź należy przest 
lekierowaniem naaliwić, Wioślarze obawlaja się, że przet 
oliwienie łódź pociemrtcje i straci plękny wygląd сейги, A 


odpada. 


у 


Dwa wieki. Romantyczny keez rybacki i szybkobiezne 
motorówki 
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Jednak slońce samo powoduje ciemnienie mahoniu i bieli 
gabon. Obawa przed pociemnienlem ładzł jest nieistotna, 
gdyż przez to łódź wcale nie traci na jakości. Dotyczy lo 
mahoniu, gdyż deh nie powinien stracić swego jasnego ko- 
.. 

Powinna sie naoliwié także i wnętrze łodzi, gdyż lakier 
nie wsiąka w drzewo, lecz tworzy na niem tylko powierzch- 
chnię asobną. Jezeli polakierujemy łódź bez oliwienia, wów- 
czas powierzchnia będzie nierówna i będziemy musieli ја 
jeszcze raz równać i wiele razy lakierawaćj oby wreszełe 
olrzymać to, czego chcemy. Łódź wymaga dobrego pokastu 
1 to wcieranego na ciepło „aby wszędzie dotarł. Powierz- 
chnia łodzi musi być dohrze wylarla, aby nie pozostały na 
nie] mokre kałuże. Po przeciągnięciu łodzi pokasiem zosta- 
wia się tydzień czasu na gruntowne jej wyschnięc| 

Najodpowiedniejszym lakierem da łodzi jest lakier spe- 
cjalny, obliczony na odporność wobec działania wody. No- 
we kompozycje lakierów z nitrocclulozy okazały się duzo 
wytrzymalsze, Wśród lakierów spotykamy wiele odmian, 
zależnych ad celńw. Mamy takie specjalny lakier odporny 
na działanie wady morskiej -- słonej. Nawa warstwę naj- 
nowszych gatunków specjalnych lakieru nakłada się ohecn 
przy pomocy aparatu do szprycowania. Ostrzeżenia prze- 
viwko tej metodzie w wielu wypadkach polegają na obawie 
przed kankurencpa, ale jesť to już rzeczą fabrykantów Ta- 
kierów przekonać o najwłaściwszem stosowaniu wyra- 
hianega przez nich lakieru, 

Nawet najlepszy lakier nie odda nam oczekiwanych od 
niego usłuk, jeśli lakierowanie zostanie żle przeprowadzone. 
Pod sławem dohre lakierowanie nie należy rozumieć, że po- 
wierzchnia lakieru ma hyć gruba. Lokice musi hyć dokład- 
nie | równa wtarły, przyczem należy lej czynności dokonać 
kilkakrotnie. Pędzel do lakierowania łodzi nie jest piórem 
do pisaniu, musi więc hyć trzymany silnie, całą тека, tak 
jak to ruhi malarz. Inaczej trzymając pędzel otrzymamy po- 
wierzehnię nierówna, pełna baniek powietrznych. в przy- 
tom warstwa lakieru nie będzie dobrze trzymała się po- 
rzchnl lodzi 


Nowe; wzglodnie gruntownie odnawiane, Айа muszą 
być conajmniej trzy razy lakierowane. W fabrykach łodzi 
liczy się, że miedzy jednem в drukiem lakierowaniem musi 
być zachowana pauza przynajmniaj dwóch dni, ale w prak- 
tyco i ton okres jest za krótki. Najlepiej jest zostawić mic- 
dzy jednem a drugiem lakierowanicm okres całego tygodnia. 

Lakier jesl najlepszą ochroną drzewa przed wpływ 
wady í słońca. Świeżego lakieru nie należy przecierać pa- 
pierem szklistym, gdyż wtedy «аст wytwarzanego przez 
larcie ciepła, lakier rozpuszcza się i zwija, powodując nie- 
równości. Najlepiej jest używać do tego celu pumeksu. W 
każdym razie należy pamiętać a tem, że przed przystąpi 
niem do lakierowania musimy otrzymać idealnie równa po- 
wierzchnie łodzi. 

г słońcu nowy lakier schnie za szybko, w cieniu i w 
zimnie za powoli. Deszcze mogą rozpuścić świeżą warstwę 
lakieru. Tatez lukierowanie musi być przeprowadzone рой 
dachem w miejscu wałnem ad kurzu. Ciepła pogoda jesi 
oczywiście lepsza da lakierowania od zimnej. Nie možno 
lukierować drzewa wilgatnego względnie zmaranictego. 
Do lakierowania musi się używać właściwego pędz 
Slare pedzle należy przed użyciem dobrze oczyšc 
rej farby czy lakieru. Dokonuje się tego terpentyna, porze 
suszy się dokładnie nedzel przed użyciem. 

IRozpuszczanie nowego lakicru w terpentynie jest niepo- 
bnem, gdyż w handlu mamy. lakier już gotowy do uży- 
cia. Pa otwarciu puszki, jeśli nie zużyjemy całego zapasu 
lakieru należy powierzchnie lekko zalać ierpentyną. 2 
wlewać do lakieru benzyny. 

Barwienie lakieru oczywiście pogarsza jega jakość i na- 
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drzewie pobiela się przez pociągnięcie tych miejse raztwo- 
rem szczawianu połasowodorowego. Jeśli chodzi o stare de- 
bawe łodzie to nadaje się im ładniejszy wygląd przez prze- 
ciągnięcie pokosłem zabarwionym na żółto. Do barwienia 
używa się żółtej „Terra di Siena“ rozpuszczonej w terpen- 
tynie i dodanej do pokostu. Nie należy używać achry, gdyż 
ta pociemnia drzewo. Źle wyglądające drzewa dębowe i wy- 
szarzały gabon przeciera się glażurą zabarwionęą na czer- 
wono. Ńsbiera wtedy dah wyglądu сейги. W tym wypadku 
czerwona „Terra di Siena" rozpuszcza się w terpentynie i 
dodaje się do pokostu. Pokost ten wsiąka w pory drzewa 
i zabarwia je gruntownie. Pokostu tego nie należy potem 
szlifować jednek, a natomiast trzeba kilka razy polakiera- 
wać. 

Łodzie, które są przeznaczone do dłuższego leżenia w 
wodzie należy pomalować specjalną ferhą, odporną na dzi 
łanie wody. Zwyczajne farhy olejne nie wystarczają. Na- 
leży tu stosować farby specjalne, opierajac się na przepi- 
sach, wydawanych przez fabryki. Na samym końcu prze- 
ciera się powierzchnię lakierem japońskim. 


— wł 
Kursy Yachtingu Lodowego 


Dnia 28 uh. m. zakończyły się kursy yachlingu lodo- 
wego dla oficerów, zorganizowane przez Oficerski Yacht- 
Кіш) R. Р. w Augusłowie na zlecenie Ministerstwa Spraw 
Wojskowych. 

Kursy odbyły się w dwóch turach: od л 14M i od 
15 26.11, przyczem oslutni kurs odbył się już w nieco 
gorszych warunkach lodowych wabee nastania wysókici 
temperatury. 

Mima niesprzyjających warunków łodowych, kursy 20- 
slaly przeprawadzone i absolwenci otrzymali należyte prze- 
szkolenie teoretyczne i praktyczne zakończone egzaminem. 
zamin ten przeprowadziła komisja w składzie: ppłk. 
dypl. Bokalski, kamandor oddziału O. Y. K. w Augustowie, 
jako przewodniczący, por. Filipczuk, wicekomandor odd 
łu, jako członek i mjr. Osiński, јако kierownik kursu z rn- 
mienia centrali О, Y. К. w Warszawie. 

Bardzo dobre warunki kwaterowe огох sprężysta arga- 
nizacea kursów przyczyniły się бо tego, że kursanci opu- 
szczali kurs pełni zadowolenia nictylko z racji nabytych 
umicjęlności, ale również z odpowiedniego poziomu i wy- 
hitoych właściwości terenawych, w jakich oddział O. Y. K. 
się znajduje. Poza tem kadry yachismenów lodawych po- 
większyły się o dalsze jednostki entuzjastów lego sportu. 

Zapoczątkowane kursy odhywać sie Һейа corocznie i 
srobiany dobry począlek zachęci większe rzesze naszego 
korpusu oficerskiego da korzystanie z mozliwości nabycia 
umiejętności żeglowania na lodzie w warunkach, umożli. 
„jących również wypoczynek w pięknych okolicach poje- 
zierza Augustowskiego. 


DOBRA KSIĄŻKA 


„Na szałejącej płazie" (Auf rasender Kufe) M. J. Tidick, 
nakładem firmy Gustaw Bocticher w Pilkallen (Prusy 
Wschodnie). 

Na zaledwie 117-u stronach przedstawia Tidiek cała- 
kszlałt jachiingu lodowego. Książka pisana jesi lekka, dow- 
cipnie, czyta ја się jednym tchem, jak najpiękniejszą po- 
Mimo humorystycznego uljęcia, гарогпајету 
poważnemi problemami, jak konstrukcja jachtów lodowych, 
technika żeglowania, zarówno lurystycznego, jak i regala- 
wego. Doskonałe ilustracje, zarówno fotografie, jak i ry- 
przyczyniają się w d 
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OD 4 DO 18 KM 
DLA SPORTU i PRZEMYSŁU 
NIEZAWODNE i NIEZMIERNIE 
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REPREZENTACJA NA POLSKĘ: 
POLSKIE TOWARZYSTWO ELEKTRYCZNE ASEA SP. AKC. 


WARSZAWA, UL. MAZOWIECKA 1 
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ZAKŁADY KAUCZUKOWE 
PPIAZSTÓWU /P. AKC. 
WARSZAWA, ZŁOTA 55 


Oddziały i przedstowicielstwa: 
KATOWICE, ul Moniuszki 6. Talafon 212-62. 
POZNAŃ, ul Działyńskich 3. „u 11-67. 
LWÓW, Fa. Scott i Pawłowski, Akadamicka 5. 
KRAKÓW, D H Silbars! ші. Skawińska 5 
BYDGOSZCZ, А. Florek, Jezuicka 2. Tal. 18-30. 
ŁÓDŹ, Fa. KOstaz, Piotrkowska 171. Tel, 107-27 
WILNO, ul. Zawalna 16. Tel. 19-84. 
GDAŃSK, ul Pagganpfuhi 10. Tal. 212-82 
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